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przemysł ciężki 
wykonał plan

Resort przemysłu ciężkiego 
wykonał plan kwartalny w 
101 4 proc. V/ I kwartale pro­
dukcja wzrosła w tym prze­
myśle o 14 proc, w stosunku 
do analogicznego okresu ub. 
roku. Jest to duży sukces 
zważywszy, że w przemyśle 
ciężkim, a przede wszystkim 
w przemyśle maszynowym, w 
pierwszych miesiącach br. ist­
niały poważne trudności.

Szczególnie cenne jest 
przekroczenie planów przez 
zjednoczenie hutnictwa że­
laza i stali. Na podkreśle­
nie zasługuje fakt wykona­
nia ponad plan 24,4 tys. ton 
stali, 13,7 tys. ton wyrobów 
walcowanych i 2,2 tys. ton 
rur. (PAP)
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Rozmowy z prezydentem de Gaulle’em 
były poważne i pożyteczne

Premier Chruszczów na WBelkśm wiecu mieszkańców Moskwy

TTonad 15 tysięcy mieszkańców Moskwy przybyło w po- 
-1 niedziałek do pałacu sportu na wiec poświęcony wyni 

kom wizyty N. S. Chruszczową we Francji. Punktualnie 
o godzinie 17 na salę wchodzi witany gorącymi oklaskami 
premier Chruszczów oraz członkowie kierownictwa KPZR i 
rządu radzieckiego: Woroszyłow, Mikojan, Furcewa, Koz 
łow, Aristow, Breżniew, Ignatow. Muchitdinow, Fospiełow, 
Kosygin, Polański i inni.

Wiec zagaił pierwszy sekre­
tarz moskiewskiego komitetu 
miejskiego KPZR — Ustinow.

Po dalszych przemówieniach 
witany burzliwą owacją wszedł 
na mównicę N. S. Chruszczów.

Premier rządu radzieckiego 
oświadczył, iż rozmowy, jakie 
odbył z gen. de Gaulle’em, by 
ły ,,bardzo poważne i nader po 
żyteczne”. Podkreślił on, że — 
jak wykazała wymiana poglą 
dów — „w większości proble­
mów nasze punkty widzenia są 
zbliżone”.

Premier ZSRR wskazał, żc 
problem niemiecki zajmował
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poważne miejsce w jego ro­
kowaniach i rozmowach z 
gen. de Gaulle'em. „Wydaje 
mi się — dodał on — że o- 
becnie prezydent i rząd Frań 
cji lepiej znają i rozumieją 
stanowisko Związku Radzicc 
kiego, my zaś widzimy te­
raz bardziej konkretnie sta­
nowisko strony francuskiej 
w tych zagadnieniach”.
Chruszczów ponownie po­

twierdził, że Związek Radzie­
cki domaga się zawarcia trak 
tatu pokojowego z obu istnie­
jącymi państwami niemiecki­
mi.

Zorin wzywa do postępu 
w rokowaniach rozbrojeniowych

Poniedziałkowe, piętnaste z kolei posiedzenie Komitetu 
Rozbrojeniowego Dziesięciu Państw stało pod znakiem 

zdecydowanego dążenia krajów obozu socjalistycznego do 
wyjaśnienia nareszcie podstawowej kwestii: w jakim, kie­
runku mają się toczyć dalsze obrady, oraz czy państwa za­
chodnie, zgodnie ze swoimi deklaracjami, szczerze pragną 
dyskusji nad ustaleniem programu powszechnego i całkowi­
tego rozbrojenia, w myśl uchwały Zgromadzenia Ogólnego 
Narodów Zjednoczonych.

Odtąd, po trzech już ty­
godniach obrad, do tego 
przede wszystkim zmierzać ma 
taktyka przedstawicieli na­
szego obozu, którzy — jak 
słychać ze strony poinformo­
wanej — postanowili posta­

wysiłki ze wszystkimi innymi 
państwami opowiadającymi 
się za pokojem, to stworzona 
zostanie nie dająca się poko­
nać bariera dla nowej agre­
sji.

Chruszczów oświadczył, że 
jego wizyta we Francji i roz­
mowy z gen. de Gaullc 
przyczynią się do tego, by w 
czasie spotkania na najwyż­
szym szczeblu, które odbędzie 
się 15 maja w Paryżu, Szefo­
wie rządów czterech wielkich 
mocarstw opracowali wspólny 
punkt widzenia na najważniej 
sze problemy międzynarodo­
we. (PAP) 

'Poznańskla darbif

wić to zagadnienie z całą 
ostrością, aby skłonić Zachód 
do sprecyzowania swego sta­
nowiska. W tym też duchu 
ujęte było poniedziałkowe 
przemówienie delegata radziec 
kiego, Zorina, który, aczkol­
wiek w kurtuazyjnej formie, 
cechującej obrady komitetu, 
stanowczo rozprawił się z 
piątkową deklaracją przed­
stawiciela USA, Eatona, na 
temat intencji delegacji za­
chodnich.

Przewodniczył delegat Frań 
cji Moch. Przemówienie Zo­
rina wypełniło większą część 
posiedzenia. Poza nim zabie­
rali krótko głos tylko Moch i 
Eaton. próbując prostować 
niektóre cytaty przytoczone 
przez delegata ZSRR. Następ­
ne posiedzenie wyznaczono na 
wtorek, na godz. 10.30. (PAP)

Z oficjalną wizytą 
da W. Brytanii

Agencja France Presse 
ogłasza szczegóły na temat 
wyjazdu gen. de Gaulle’a z 
oficjalną wizytą do Anglii. 
Wyjazd ten nastąpi we wto­
rek o godz. 11.15 z lotniska 
Orły. Samolot „Caravclle”, na 
którego pokładzie gen. de 
Gaulle odbędzie podróż, wylą­
duje na lotnisku londyńskim 
Gatwick o godz. 12.10 czajm 
londyńskiego. (PAP)
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Slask przoduje
Mieszkańcy woj. katowic­

kiego przodują w akcji budo­
wy szkół — pomników Tysiąc 
lecia. Dotychczas wpłacili oni 
na ten cel blisko 220 min. zł.

500 min zł kredytu
W I kwartale br. placówki 

przedsiębiorstwa Obsługi Ra­
talnej Sprzedaży udzieliły klien 
tom kredytów na sumę pra­
wie 500 min zł. Kwota ta 
stanowi ok. 65 proc, całości 
kredytów udzielonych ludno­
ści na ratalne zakupy arty­
kułów przemysłowych.
Śnieg w Białymstoku

Po kilku dniach ocieplenia 
w poniedziałek rano miesz­

kańców Białostocczyzny znów 
zaskoczył obfity, gęsty śnieg, 
który pokrył białym całunem 
Pola i ulice miast.
Pierwsza na Podhalu
W niedzielę 3 bm. wmuro­

wany został akt erekcyjny 
Pod budowaną w Niedzicy 
Pierwszą na Skalnym Podha- 
u szkołę — Pomnik Tysiąc­
lecia.

Pechowe wagary
Ponad 20 godzin drużyny ra 

tynkowe w jednej z kopalń 
Chrzanowsko-Olkuskiej Niec­
ki Górniczej, walczyli o wydo­
bycie spod ziemi i utrzymanie 
Przy życiu ucznia Zasadniczej 
Szkoły Górniczej w Starczyno- 
wie, 19-letniego Antoniego Se- 
rociuka, który wybrał się na 
^gary i w czasie łazęgi 
TTadł do głębokiego tunelu.

W15 rocznicę wyzwolenia Węgier
Uroczysiy konceri w Warszawie

bm. w sali Teatru Dramatycznego w Warszawie odbył
się z okazji 15-rocznicy

koncert zorganizowany przez 
Jedności Narodu.

wyzwolenia Węgier uroczysty 
Ogólnopolski Komitet Frontu

Szef rządu radzieckiego wy­
raził przekonanie, że wbrew 
wysiłkom kanclerza Adenauera 
mocarstwa zachodnie wcześ­
niej, czy później dojdą do ta­
kiego samego wniosku jak 
Związek Radziecki.

W prezydium uroczystości 
zasiedli: członkowie Biura 
Politycznego KC PZPR — 
S. Jędrychowski i A. Rapacki; 
sekretarze KC PZPR — J. Al­
brecht i R. Strzelecki; zastęp­
cy przewodniczącego Rady

był ambasador WRL w Polsce 
J. Katona, który zapoznał ze­
branych z problemami rozwo-

Państwa: przewodniczący
CK SD St. Kulczyński i wi­
ceprezes NK ZSL B. Pode- 
dworny; wiceprezes Rady Mi­
nistrów — E. Szyr.

W prezydium zasiadł rów­
nież ambasador WRL w Pol­
sce J. Katona.

Po krótkim zagajeniu przez 
prof. St. Kulczyńskiego prze­
mówienie poświęcone bratnim 
Węgrom, wygłosił wiceprezes 
Rady Ministrów E. Szyr.

Następnym mówcą serdecz­
nie powitanym przez obecnych

Kraków rozpoczął 
obchody 1000-lecia

W Krakowie — stolicy Pia­
stów i Jagiellonów, kolebce 
polskiej kultury i skarbnicy 
pamiątek narodowych oraz 
najwspanialszych zabytków
sztuki zainaugurowano 4
bm. na wspólnej sesji woje­
wódzkiego i miejskiego ko­
mitetów Frontu Jedności Na­
rodu obchody Tysiąclecia 
Państwa Polskiego na Ziemi 
Krakowskiej. (PAP)

Niezawisłość Federacji Mali
Według doniesień Agencji France Presse, w poniedziałek 

zostały podpisane w Prezydium Rady Ministrów układy w 
sprawie niezawisłości federacji Mali w łonie wspólnoty fcan 
cuskiej oraz współpracy z Francją. Układy wejdą w życic 
Po ratyfikacji parlamentów Francji i Mali, tj. prawdopo­
dobnie w czerwcu br. (PAP)

ju gospodarki i innych 
dżin życia Węgier.

W części artystycznej 
certu wystąpili artyści 
gierscy i artyści scen

dzie-

kon- 
wę- 

war-
szawskich oraz Zespół Pieśni
i Tańca ZZK. (PAP)

(Artykuł pt. „15 lat nad Du­
najem i Cisą” czytaj na str. 2).

Przeciwko
rauzmou/L

Sytuacja w Unii Poludniowo- 
Afrykańskiej pozostaje nadal 
napięta. W miejscowości Węd­
kom doszło do starcia między 
policją a ludnością murzyń­
ską, podczas którego zostało 
rannych 11 Aftrykanezyków i 

dwóch policjantów.
Na zdjęciu manifestacja stu­
dencka w Kingston (Jamajka).

Jak wynika z przebiegu roz­
mów i spotkań z gen. de 
Gaulle’em stwierdził premier 
ZSRR — „istnieje podstawa do 
opracowania uzgodnionego sta 
nowiska między naszymi kra­
jami w szeregu doniosłych 
problemów międzynarodo­
wych”. Jeżeli Związek Ra­
dziecki i Francja połączą swe

Szczególnie mili byli generałowie
A^enauer o wizycie w USA i Japonii

W przemówieniu transmitowanym przez radio i telewizję 
kanclerz Adenauer oświadczył w poniedziałek, że jest 

„wyjątkowo zadowolony” ze swych rozmów przeprowadzo­
nych w USA. Podróż do USA — mówił on — była „koniecz­
na”, ponieważ wydawało mu się niezbędne, aby przed spot­
kaniem na szczycie „wyrazić opinię o głównych problemach, 
wysłuchać opinii Stanów Zjednoczonych oraz móc ustalić, że 
jesteśmy we wszystkich spraw;ach zjednoczeni”.

Przekonując swych słucha­
czów o „wielkim zrozumie­
niu” w USA dla zagadnień wy 
suwanych przez NRF, Ade­
nauer podkreślił, że „szczegól­
nie amerykańscy generałowie 
byli wyjątkowo mili i przyja­
cielscy”. Z podróży do USA 
największe wrażenie wywarł

Fot. — CAF

na Adenauerze... system urzą­
dzeń wojskowych na Alasce i 
na Hawajach.

Jeśli chodzi o wizytę w Ja­
ponii, to zachodnioniemiecki 
kanclerz zwrócił uwagę przede 
wszystkim na antykomuni­
styczny charakter rządu ja­
pońskiego. „Wskutek tego Ja­
ponia ma pewne trudności po­
nieważ Chiny były kiedyś jej 
głównym rynkiem eksporto­
wym” — przyznał Adenauer, 
zapewniając jednocześnie, że 
chciałby dopomóc Japonii w 
utrzymaniu jej „ducha wol­
ności”. (PAP)

Trybuny dębieckiego stadionu 
zapełniły się to dniu derbów 
piłkarskich (Cech — Olimpia 
5:2) ponad osiemnastu tysią­
cami widzów Byli oni świad­
kami ciekawego, na dobrym, 
poziomi? i fair przeprowadzo­
nego pojedynku pomiędzy 
miejscowymi rywalami. Dę- 
bieccy bombardierzy przypom­
nieli swoje najlepsze czasy: 
pięć goli w bramce przeciwni­
ka. Drużyna Olimpii wypadła 
dobrze. Podobała się szczegól­
nie w drugiej połowie meczu, 
kiedy gra wyrównała się, a 
gorące sytuacje przenosiły się 
z jednej bramki pod drugą.

Obszerniejsze wyniki spotkań i ta­
bele, podajemy na str. fi.

Fot. — K. Przychodzki

Po zgonie 
króla Kambodży

W związku ze zgonem kró­
la Kambodży Narodoma Sura- 
marita przewodniczący Radj’ 
Państwa Aleksander Zawadzki 
wystosował depeszę kondolen­
cyjną do następcy tronu, pre­
miera Kambodży księcia Na­
rodoma Sihanouka. (PAP)

Mistrzostwa Europy 
w tenisie stołowym

W rozgrywanych w Zagrze­
biu mistrzostwach Europy w 
tenisie stołowym odbywają się 
spotkania w grupach. W spot­
kaniach w grupie II reprezen­
tacja Polski zmierzyła się z 
drużyną NRD. Mecz zakończył 
się porażką Polek 1:3.

W meczu z reprezentacją 
Bułgarii pingpongistki polskie 
odniosły zwycięstwo 3:0.

Dalsze zwycięstwo odniosły 
zawodniczki Polski w spotka­
niu z Danią, wygrywając 3:0.

Grająca w grupie I męska 
reprezentacja Polski pokonała 
Walię 5:0. (PAP)
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Redaktor natrzemy —► Leonard 
Wąchałski, zastępca redaktora 
naczelnego 1 kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz- 
mann, sekretarze redakcji — 
Marian Flejsierowicz i Wiesław 
Porzyckl, kierownicy działów: 
kultury — Janusz Biniek, miej­
skiego— Eugeniusz Cofta, spor­
towego — Tadeusz Kaczmarek, 
terenowego — Józef Pieprzyk. 
Dzisiejszy serwis Infortnacyj- 
no-poiityczny do druku przy­

gotował Feliks Biłoś.

15 lat nad Dunajem i Cisą
Wielkie świcie narodu węgierskiego

Sprawiedliwości 
musi stać się 
zadość

Komitet b. bojowników an­
tyfaszystowskiego ruchu oporu

SPRAWY NIEMIEC

r7 Budapesztu do Szekesfe hervar prowadzi stara, histo- 
ryczna droga. Zbudowali ją Rzymianie, władający ongiś

ziemią wigierską — ówczesną 
miasta i osiedla — wśród nich 
Alba Regia.

Pannonią, zakładający’ tam 
Szekesfchervar — rzymskie

Przed 15 laty Szekesfeher- 
var — stare, pełne zabytków 
miasto koronacyjne królów wę 
gierskich — powitało wyzwo­

J^~"—~ głos obserwatora ----

„Zrobiliśmy dużo
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Po wizycie we Francji

W izyta premiera Chru- 
** szczowa we Francji 

dobiegła końca. Paryż uj­
rzy jednak niedługo szefa 
rządu radzieckiego wpraw­
dzie już nie w charakterze 

t gościa prezydenta de Gaul- 
le’a, lecz jako uczestnika 

1 jednej z najdonioślejszych 
konferencji szefów rządów. 

’ Na tej to konferencji skry­
stalizują się wyniki politycz 

i ne wizyty premiera Chrusz­
czowa, a ściślej mówiąc — 

1 jego rozmów z prezyden­
tem de Gaulle.

Rozmowy te dotknęły klu 
czowych problemów obec- 

‘ nej, sytuacji: nadchodzące­
go spotkania na szczycie, 
rozbrojenia, problemu nie­
mieckiego łącznie ze spra­
wą Berlina, możliwości u- 
mocnienia pokoju w Euro­
pie, rozwoju stosunków ra- 

, dziecko-francuskich.
' ' Premier Chruszczów za-

, prosił prezydenta de Gaul- 
le’a do Związku Radziec­
kiego. Zaproszenie zostało 
przyjęte z zadowoleniem i 
przewiduje się, że wizyta 
nastąpi na wiosnę w r.

, 1961. Zwraca uwagę fakt, 
że komunikat poświęca sto­
sunkowo sporo miejsca roz­
szerzeniu radziecko-fran- 
cuskiej wymiany handlo­
wej. Zapowiada zawarcie 

, długofalowego układu han 
dlowego do r. 1965 włącz­
nie. Jeżeli dodamy do tego 

r dwa podpisane układy — o 
| współpracy kulturalnej i 
| naukowo-technicznej — to 

otrzymamy cały obraz ob­
jęty ramami oficjalnego 
komunikatu.

ne pole bitwy pod Verdun 
i drugie — pełne wewnętrz 
nego napięcia milczenie tłu 
mów na rynku w Reims, 
gdy Chruszczów wygłaszał 
swoje przemówienie poświę 
cone sprawie niebezpieczeń 
stwa, jakie niesie ze sobą 
militaryzm niemiecki — ten 
sam spod Verdun i spod 
Stalingradu, ten sam — u- 
osobiony w adenauerow- 
skiej Bundeswehrze. Tego 
przemówienia Chruszczowa 
nie przerwały ani razu 
oklaski a ich grzmot roz­
legł się dopiero po jego 
ostatnim słowie.

Nikt chyba nie sądził, 
że spotkanie Chruszczów 
— de Gaulle przyniesie 
jakieś natychmiastowe i 
rewelacyjne wyniki. „Pra­
cowaliśmy dobrze i zrobiliś
my dużo” oświadczył
premier Chruszczów. Już 
sam fakt bezpośredniego 
spot kania na 6 tygodni 
przed kulminacyjną konfe­
rencją. niezaprzeczalny fakt 
radziecko-francuskicgo zbli 
żenią o czym świadczą wy­
mownie dokumenty wizyty 
a wśród nich umowy o 
współpracy na różnych po-

lenie jako ośrodek prowincjo­
nalny, o zaledwie 32 tysiącach 
mieszkańców, zamknięty w 
historii, w zatęchłej atmosfe­
rze feudalizmu, zastoju, biedy.

ROZWÓJ PRZEMYSŁU
W ciągu minionych lat du­

żo mówiło się o mowych, pow­
stałych na Węgrzech miastach 
wielkiego przemysłu: Sztalin- 
varos, Komie, Varpalota, Ka- 
zinobaroika. O takich miejsco­
wościach jak Szekesfehervar 
słyszało się dość rzadko. A 
przecież dziś — po 15 zaledwie 
latach jest to zupełnie nowe 
miasto. Ludność przekroczyła 
60 tysięcy i ma wkrótce wzros 
nąć do 75 tys.

Obok pieczołowicie restau­
rowanych zabytków wyrosły 
nowe dzielnice mieszkalne. Z 
jedynego przed wyzwoleniem 
zakładu, który coś niecoś miał 
wspólnego z przemysłem nie­
wielkiej farbiarni — wyrosły 
jedne z największych w kraju 
zakłady włókiennicze. Tysiące 
ludzi znalazło pracę w dużej 
fabryce telewizorów, w fabry­
ce silników, w elektrowni, ce­
gielni, w powstającym dużym 
kombinacie aluminiowym.

OGROMNY SKOK
D odobne przemiany objęły 
■- cale Węgry w ciągu ubie­

głych lat piętnastu. Te właś­
nie przemiany, poważne osiąg­
nięcia w gospodarce i kultu­
rze, w rozwoju nauki, w po­
lepszaniu warunków byto­
wych ludności — podsumowu

wyzwolenia kraju ź jarzma 
faszystowskiego.

Z bilansu tego wynika pod­
stawowy wniosek —- taki sam, 
jaki wysnuł nasz naród, spo­
glądając na przebytą drogę z 
perspektywy 15 lat Polski Lu­
dowej: jeśli Węgry jak i Pol­
ska potrafiły w ciągu tak krót 
kiego okresu czasu podnieść 
się z wielowiekowego zacofa­
nia do poziomu krajów uprze-

w NRD opublikował apel 
wszystkich organizacji b. 
czestników ruchu oporu 
krajach Europy zachodniej

do 
u-
w 
w

związku z zamierzeniem władz ”
NRF zaprzestania
przestępstw

lach jest wydarzeniem
politycznym ogromnej wa­
gi-

POLSKIE ASPEKTY

m ys Iow ion yc h, rozwiniętych
gospodarczo — to stało się to 
możliwe tylko w warunkach 
władzy ludowej,

Swoje piętnastolecie Wę­
grzy świętują jako naród 
skonsolidowany, w którego
bycie ciągu ubiegłych
trzech lat nastąpiło dalsze 
pogłębienie procesów demo­
kratyzacji życia polityczne­
go i porządkowania gospo­
darki narodowej
NASZA WSPÓŁPRACA

D obyt polskiej delegacji par 
" tyjno-rządowej na Wę­

grzech, niedawna rewizyta czo 
łowych przedstawicieli węgier 
skiej partii i rządu w naszym 
kraju, podpisanie wieloletniej 
umowy o wzajemnej wymia­
nie towarowej w latach 1961— 
65 — wyraźnie wskazują, że 
współpraca naszych narodów 
będzie się nadal rozszerzać i 
pogłębiać z obopólną korzy­
ścią, ułatwi i przyspieszy roz­
wój obu krajów.

Krzysztof Zarcw’icz

Z kroniki sądowej

lę dziś 
czyście

naród węgierski, uro- 
obchodząc 15 rocznicę

Wielki krok naprzód zrobił na
Węgrzech przemysł stocznio­
wy. W tych dniach spuszczo­
no na wodę 2 jednostki o toy- 
porności 1.509 ton każda, wy­
produkowane na zamówienie 

Związku Radzieckiego.
Na zdjęciu: Zakłady budowy 
statków im. Gheorghiu-Dej

Fot. — CAF

STRACH PRZED POKOJEM S

Pod tym tytułem tutej- " 
sza „Kólnische Rundschau” " 
zamieszcza artykuł wstęp- " 
ny, w którym broni Ado- « 
nauera przed zarzutami za » 
kłócania pokoju światowe- ” 
go. Prowadząc swą myśl * 
przy pomocy wyświechta- S 
nych sloganów antyradziee " 
klej propagandy dziennik *

ścigania S zapewnia w konkluzji, że “
popełnionych «

przez b. hitlerowców. W wy­
niku takiego posunięcia — 
głosi apel — większość zbrod­
niarzy hitlerowskich w NRF 
nie poniesie zasłużonej kary.

Komitet b. bojowników an­
tyfaszystowskiego ruchu oporu 
wzywa wszystkich antyfaszy- 
stów by sprzeciwili się rea-
lizacji tych zamierzeń 
pozwolili zbrodniarzom 
stowskim ujść kary za 
nione zbrodnie. (PAP)

i nie 
faszy- 
popeł-

„to nie odprężenie jest tym 
czego się boi Adenauer” 
lecz „kapitulacja Zachodu 
przed Moskwą”. Pomijając 
użyte tu „argumenty” _  
zamieszczenie komentarza 
na ten temat w dzienniku 
obliczonym wyraźnie na ry 
n-ek wewnętrzny, może być 
traktowane jako dowód 
wzrastającego w społeczeń 
stwie NRF zrozumienia 
istotnej sprzeczności mię­
dzy polityką Adenauera a 
aktualnym rozwojem sy­
tuacji międzynarodowej.

AMBASADA POUCZA

^swe polskie 
motorowery

W Zakładach Metalowych 
„Zakrzów” we Wrocławiu przy 
stąpiono do produkcji nowych 
motorowerów „Żak”. Dzięki 
zmniejszonej obudowie będą 
one znacznie lżejsze od dotych 
czas budowanych tu „Rysi” i 
co ważniejsze, dużo od nich 
tańsze.

Montaż pierwszej partii „Ża 
ków” liczącej 100 sztuk, zosta­
nie zakończony jeszcze w tym 
miesiącu. (PAP)

Ambasador boński w
USA, Grewe — coraz czę­
ściej występujący w roli 
teoretyka polityki adenauc- 
rowskiej — „ostrzegł” po­
nownie Zachód przed ja­
kimikolwiek kompromisa­
mi ze Związkiem Radziec­
kim w odniesieniu do pro 
blemu Berlina oraz próbie 
mu Niemiec jako całości.

Grewe, wygłaszając od­
czyt w Haverford College,
zapewnił kategorycznie
swych słuchaczy, że neu­
tralizacja Niemiec i wyłą­
czenie Bundeswehry z 
NATO oznaczałoby kom­
pletne załamanie się atlan 
t ycklej wspólnoty.

Produkowali kłódki... na złom
Do Sądu Wojewódzkiego w Poznaniu, trafiła niecodzienna 

sprawa, w której stan faktyczny — według aktu oskarżenia 
— przedstawia się następująco:

W 1958 roku Przedsię­
biorstwo Obróbki Metali nr 
2 we Wronkach (pow. Szamotu 
ły) rozpoczęło produkcję kłó­
dek tzw. górniczych. Dokumen 
tacja techniczna i oprzyrządo­
wanie kłódek sporządzone były 
przez POM. natomiast prace
wykonywali więźniowie. Po

NIEZADOWOLENIE

szą partię 13 tys. sztuk.

POLITYCZNE ECHA

Lecz sprowadzanie re­
zultatów wizyty fran 

cuskiej premiera Chruszczo 
wa tylko do oficjalnych do­
kumentów — w niczym nie 
pomniejszając ich wagi — 
byłoby zubożeniem jej o ca 
łą tę żywą i gorącą część 
przyjęcia, którym huczał 
Paryż i którym rozbrzmie­
wała cała Francja, którego 
echa polityczne docierały 
do stolic i które tak bar­
dzo złościło a nawet nie­
pokoiło prasę zachodnio- 
niemiecką. To bowiem przy 
jęcie pokazało jak głęboka 
i szczera jest przyjaźń oby­
dwu narodów i jak. żywe są 
tradycje tej przyjaźni. Mu- 
siała to przyznać nawet 
prasa prawicowa.

Chruszczów utrafił z wła­
ściwą sobie bezpośredniością 
w jeden z najistotniejszych 
elementów psychiki francu­
skiej — w zmysł humoru. 
Jego błyskotliwe repliki, 
aluzje, przysłowia zjednały 
mu natychmiast Paryż, a 
później Francję. Ale zno­
wu nie znajomość psycholo­
gii odegrała tu najważniej 
sza rolę.

Premier Chruszczów w 
swoich wystąpieniach w ta 
ki sposób poruszył central­
ne problemy ogólnej sytua­
cji politycznej, że na ich 
tle historia Francji zagra­
ła żywymi barnami, a jej 
wielkość skojarzyła się w 
umysłach wielu słuchaczy 
z perspektywami zapew­
nienia Europie trwałego bez 
picczeństwa i pokoju. War­
to przy tym zwrócić uwa­
gę na dwie znamienne 
chwile milczenia, jakie mia 
ły miejsce podczas przebie­
gu wizyty. Jedno — sku­
pione milczenie Chruszczo­
wi, gdy zwiedzał historycz

jakimś czasie sprzedano pierw

TX la nas oczywiście waż 
U ne są przede wszyst 

kim polskie aspekty tej wi­
zyty. Wyszły one najdobit­
niej — i to nie przypad­
kiem — właśnie w Reims, 
gdy premier Chruszczów 
specjalnie podkreślił, że ani 
Polska ani Czechosłowacja 
ani Związek Radziecki nie 
zgodzą się nigdy na zmianę 
granic. Aspekty polskie wy 
stępowały i przy innych o- 
kazjach — wszędzie tam, 
gdzie szef rządu radzieckie 
go mówił o niezmiernie po­
żytecznych skutkach, jakie 
miałaby dla pokoju euro­
pejskiego współpraca ra­
dzi ecko-francuska.

Tadeusz Rojek

Reakcją była seria reklamacji. 
Zła produkcja poszczególnych 
detali i niedbały montaż spo­
wodowały wyprodukowanie 
kłódek niespodzianek. Odzna­
czały się one tym, że trudno 
je było zamknąć lub po zam­
knięciu otworzyć. Słowem — 
nadawały się tylko na złom. 
Do takiego też wniosku do­
szła komisja I zdyskwalifiko­
wała 31 tys. kłódek. Partacka 
robota naraziła przedsiębior­
stwo na blisko ćwierć miliona 
złotych straty.

W związku z kłódkową aferą 
prokurator postawił w stan oskar 
żenią głównych inżynierów — 
E. Staszewskiego i F. Sadowskiego 
oraz kierownika kontroli technicz 
nej. J. Hajaca. (ak)

Koziołki44 =m
Na 151 Poznańską Grę Liczbową “ 

„Koziołki” na dzień 3 bm. wpły- m 
nęły 563.753 zakłady o łącznej Z 
wartości 1.691.259 zł. Fundusz na- I 
gród wynosi 930.192,45 zł. £

W wyniku publicznego komisyj- " 
nego losowania, które odbyło się S 
w Ostrowie Wikp. zostały wyloso- Z 
wane następujące numery wygry- ■ 

wające: 5, 15, 16, 24, 36 (na) N

Kanclerz Adenauer i pre 
zes Federalnego Zrzeszenia 
Przemysłu Niemieckiego 
(BDI) Fritz Berg — wypo­
wiedzieli się ostro przeciw 
zachodnioniemieckim przed 
siębiorstwom, które na nic 
dawno zakończonych Tar-
gach 
zbyt 
bec

W

Lipskich wykazywały - 
wicie „życzliwości wo- Z 
Wschodu”. »
ich oświadczeniu, opu "

blikowanym przez urząd Z 
prasowy NRF, czytamy m, Z 
in. „Jesteśmy obaj przeko- ■ 
nani, że zachowanie się nie « 
których, w większości czo- 2 
łowych, firm jest godne po 5 
tępienia oraz szkodliwe dla - 
interesów republiki federal « 
ncj i narodu niemieckiego”, *

ZMIANY W USTAWIE

Bundestag uchwalił no­
welizację obowiązującej w 
NRF ustawy wojskowej. 
Nowela przewiduje m. iu. 
przedłużenie okresu szko­
lenia dla kandydatów na 
oficerów rekrutujących się
z tzw. „białych roczników 
11927—1937) o dalsze dwa 

powszechlata, przedłużenie 
nego obowiązku 
wego z 35 do 40 
cia.

wojsko 
roku ży-

ZAP

Najpierw pokaźcie, co umiecie
itt „Wiepofanie” młodzież 
’’ ogłosiła I półrocze br.

sem wzmożonego postępu 
nicznego. Zespoły i detale 
czątką „postęp techniczny”

z

ZMS 
okre- 
tech- 
pie- 

brane
są do obróbki w pierwszej kolejno­
ści. 19 członków ZMS uczy się na 
kursie czeladniczym, a 11 ■— na mi­
strzowskim. Młodzi inżynierowie 
zorganizowali „koło pomocy nauko-
wej” 
było

w

O szkoleniu zawodowym i zatrudnianiu młodzieży

W ZNTK, inżynierowie i technicy 
— członkowie ZMS, zobowiązali się 
pomagać młodym robotnikom w 
opracowywaniu technicznym wnio­
sków racjonalizatorskich; postulują

dla 40 uczniów fabryki. Od- 
się już 6 wykładów...

Opieka ZMS -
Fabryce Wagonów HCP, kie­
rownictwo powierzyło orga-

nizacji ZA^S pieczę nad działem 
szkolenia zawodowego. Organizacja 
wystąpił^ z wnioskiem o przepro­
wadzenie wśród załogi egzaminów 
ze znajomości rysunków technicz­
nych oraz obowiązkowych kursów 
z tego przedmiotu, tworzy się przy 
pomocy NOT i Klubu kółka samo­
kształceniowe, studiujące zagadnie­
nia budowy nadwozi, podwozi, 
oświetlenia, itp...

zorganizowanie kursów, na 
cnętni zapoznawaliby się z 
lokomotyw spalinowych i 
wozów.

których 
budową 
elektro-

Oto kilka przykładów, 
towanych z dyskusji na

wy no/ 
miej-

skiej naradzie młodych inżynierów 
i techników, zorganizowanej przez 
KM ZMS.

Czy narada swe zadanie spełniła? 
I tak i nie.

Jakie cele postawiła młodym in­
żynierom instancja miejska?

Przede wszystkim: włączenie się 
do rozwoju techniki w ogóle; prze­
kazywanie zdobytej wiedzy robot­
nikom; organizowanie współza­
wodnictwa pracy; rozwijanie racjo-

nalizatorstwa i wykrywanie rezerw 
produkcyjnych oraz zwiększenie 
liczby organizacji ZMS.

Gdzie młodzieńczy rozmach?
T> yła to narada młodych inży- 

nierów i techników, a więc 
grupy, która powinna spełnić rolę 
.tarana uderzeniowego, skierowa­
nego na konserwatyzm i rutynę w 
naszej technice. Grupy, która nie 
powinna bezkrytycznie zgadzać się 
z stosowanymi u nas tradycyjny­
mi konstrukcjami, technologią, nor­
mami zużycia materiałów^ kosztami 
wyrobów; nie zgadza/ się bezkry­
tycznie z brzydotą buuowanych do­
mów i setek innych przedmiotów. 
O tych sprawach jednak niewiele 
było w referacie, a w dyskusji — 
1 głos!

Przyziemność spojrzeń na spra­
wy techniczne, nie pobudza wy­
obraźni jak nasze socjalistyczne 
społeczeństwo wyglądać ma za lat 
np. 20. Gdzież więc ta przysłowiowa 
światoburczość młodych? Czy tylko 
w okrzyku: „Młodzież woła grom-

kim głosem! Więcej opieki nad nd°' 
dymi, postawienia jej na odpowie­
dzialne stanowiska, a wtedy 
młodzież da więcej” (cytat dosłow­
ny) — ma się ona przejawiać?

...A przedtem dać więcej nie moż­
na? /Czy zaraz po studiach 
młodego konstruktora, młodszeg 
technológa bądź asystenta — 
jest poważnym stanowiskiem? lz 
tylko fotel kierownika ma w p0,® 
cos, co dodaje szczególnej wieazy 
i Rozumu?

Nie narzekajcie—
Proszę mnie źle nie rozumieć. Nic 

jestem przeciwnikiem Pon10^' 
i awansu dla młodzieży. Ale, g y 
widzę 25-letniego atletycznego mło­
dzieńca. narzekającego 
głosem na brak opieki — to 
strach ogarnia. Czy to młode p 
lenie nie jest przypadkiem z y 
wygodne? Można by więc , 
gromkim głosem zakrzyknąć: .
dzi! Pokażcie co nowego umie 
stworzyć w technice, techno ć 
organizacji przemysłu! A w 
stanowiska będą konsekwencją 
kiego działania.

Fawel Chmaj



GOSPODARKA „GŁOS“ | WIEDZA------------------------—Projekty szkół - też ważne /W uf odą.

łopoty typowego budownictwa

W
edług specjalnego zarządzenia Mini­
sterstwa Oświaty, budownictwo szkol 
ne powinno korzystać niemal wyłącz 
nie z typowych i powtarzalnych (czy 

li nie wymagających adaptacji) projektów, oprą 
cowywanych dla całego kraju przez Biuro Stu­
diów’ i Projektów Typowych Budownictwa Miej 
skiego w' Warszawie. W roku bieżącym około 
76 proc, szkolnych inwestycji ma być zrealizo­
wanych w ten właśnie sposób.

Dotychczas najwyższy sto­
pień stypizowania budów 

nictwa szkół osiągnięto w 
Wrocławiu — 100% (ale w wo 
jewództwie wrocławskim już 
tylko 54 %, w wojew’dóztwie 
bydgoskim 93%, w woje­
wództwie warszawskim — 
91%, w lubelskim — 86%: 
w województwie katowickim 
tylko 54%) w województwie 
50%, a w samym Krakowie 
zaledwie 20%.

Na pewno zróżnicowanie to 
wiąże się bezpośrednio z am­

bicjami terenowymi. Ale czy 
tylko?

Każde kuratorium posiada 
wykaz obowiązujących aktu­
alnie projektów, można więc 
wybrać sobie projekt najbar­
dziej odpowiadający miejsco­
wym potrzebom. Gotową peł­
ną dokumentację należy jed­
nak zamówić w Warszawie, 
we wspomnianym już Biurze, 
które zobowiązane jest do jej 
dostarczenia w terminie naj­
wyżej 3—4 tygodniowym. W

Prawo i życie

Psychicznie chory
Ubezwłasnowolnienie całkowite może nastąpić na podsta­

wie postanowienia sądu w stosunku do osoby, która — jak 
głosi prawo — „wskutek choroby psychicznej albo niedoroz­
woju psychicznego, nie jest w stanie kierować swoim postę­
powaniem”.

fAsoba ubezwłasnowolniona 
całkowicie traktowana 

jest pod względem prawnym, 
jak osoba małoletnia, a więc 
ustanawia się dla niej opieku­
na, który ją reprezentuje i za­
rządza jej majątkiem.

Na tle sprawy, w której mąż 
i siostra pewnej osoby łącznie 
wystąpili o orzeczenie jej u- 
bezwłasnowolnienda, Sąd Naj­
wyższy ustalił, jak powinno 
być przeprowadzone postępo­
wanie o ubezwłasnowolnienie 
osoby psychicznie chorej.

Sąd, przed którym toczy się po­
stępowanie o ubezwłasnowolnienie 
— powinien w pełni wykorzystać 
Przysługujące mu uprawnienia w

PIJAM OD CZEKOLADY

Okazuje się, że w Irlan- 
”li można się upić czekola- 
“4, Przeznaczoną dla doros- 
*ych. Zawiera ona bowiem 
aką dawkę alkoholu, któ- 

*a wystarczy, by wprowa- 
“z,ć w stan zamroczenia 
m<izi ze „słabą’’ głową.

I może, iż po latach taka 
zmiana okazałaby się efek­
tywna. Przypuszczam jed­
nak, że teraz, dziś p o lo - 

j żyłaby naszą gospo­
darkę drewnem na 
obie łopatki.

Jesteśmy na pewno zbyt 
ubodzy aby sobie na taki 

? eksperyment pozwolić. I 
[' chyba nie prędko się na to 

zdobędziemy, choć niewąt- 
। pliwie logika się zżyma na 
ij owe dziwaczne „rz” i inne. 
j Warto jednak przy okazji 

ll takich pomysłów nie dać 
1 się złudzić pozorami zys- 
|| ków Przy^bliższym pozna- 

: niu mogą się one łacno oka ; 
ii zać mirażami.

Mlecrysław Skąpski i

WITAMINA dla roślin

Jak twierdzą Holendrzy, 
spryskiwanie roztworem wi 
aminy „C” chroni rośliny 

Przed szkodliwym działa- 
dymu w ośrodkach 

labrycznych.

P°CIĄGI POD MORZEM

Projektowany w Anglii 
^Rel bod Kanałem La 

anche ma być przezna- 
Jony tylko dla pociągów 
e*ektrycznych.

SŁODKIE „FABRYKI”

Na terenie Polski znajdu­
je S'c około 15 roi”- vlł- 

sczHarze spodziewają się 
brv u® _roku bardzo do- 

ych zbiorów miodu, (bro) 

tten sposób teoretycznie w’yglą 
da sprawa typizacji w szkol­
nym budownictwie.

TEORIA? OWSZEM 
ALE PRAKTYKA...

A praktyka? Ta. niestety, 
nie przebiega tak skład­

nie, jakby to wynikało z te­
oretycznych założeń. Jest ~w 
niej wiele potknięć, niedo­
ciągnięć, a także niekonse­
kwencji.

Przede wszystkim sprawa 
bodajże podstawowa — ja­
kość obowiązujących projek­
tów typowych. Samo pojęcie 
projektu typowego jest już 
niejako synonimem oszczęd­
ności w budowie, a także jej 
przyspieszenia. Projekty ty­
powe powinny bowiem prze­
widywać stosowanie nowych 
materiałów budowlanych — 
znormalizowanych prefabry­
katów’. Tymczasem poważna 
część obowiązujących projek­
tów przewiduje tradycyjne 
materiały i metody budowa­
nia. Jak zresztą moż,e być ina 
czej, skoro na 50 aktualnie 
obowiązujących — 20 projek­
tów opiera się na normatywie 
ni mniej ni więcej tylko z...

dążeniu do ustalenia prawdziwego 
stanu rzeczy. Sąd ma obowiązek 
bezpośredniego przeprowadzenia 
wszystkich dowodów w sprawie, 
nie zadowalając się poczynaniami 
wnioskodawców. Sąd musi mieć 
na względzie, że w tego rodzaju 
sprawach, ustalenie podłoża fak­
tycznego, a więc stwierdzenie cho 
roby lub umysłowego niedorozwo­
ju człowieka, wymaga szczególnej 
pieczołowitości, oraz że sprawy te 
mają ważkie znaczenie społeczne.

Zgodnie z obowiązującymi prze­
pisami, osoba, której postępowa­
nie dotyczy, musi być zbadana 
przez biegłych psychiatrów (w ra­
zie potrzeby, musi być skierowa­
na dodatkowo na obserwację do 
Zakładu dla Nerwowo Chorych) 
oraz musi być wysłuchana przez 
sąd na rozprawie, w miarę potrze­
by w obecności biegłego lekarza. 
Wszystkie te środki mają właśnie 
na względzie, by sąd, orzekający 
mógł nabrać pełnego przekonania, 
że istotnie dana osoba jest psy­
chicznie chora w stopniu, uzasad­
niającym jej całkowite ubezwła­
snowolnienie.

W sprawie rozważanej przez 
Sąd Najwyższy, stan był taki, 
że Sąd Wojewódzki zadowolił 
się jednym biegłym lekarzem 
— który, opinię swą, zresztą 
bardzo powierzchowną, wydał 
nie wprost wobec Sądu Woje­
wódzkiego, lecz za pośrednic­
twem Sądu Powiatowego.

Ponadto, Sąd Wojewódzki 
nie dokonał na rozprawie prze 
słuchania osoby zainteresowa­
nej w sposób, który by mógł 
dać podstawę do oceny jej sta­
nu zdrowia.

Wreszcie Sąd Wojewódzki 
nie rozważył należycie twier­
dzenia tej osoby, że jej mąż i 
siostra od kilku lat wykazy­
wali wrogie wobec niej nasta­
wienie, i że w swym wystąpię 
niu przeciwko niej, kierowali 
się względami osobistymi. Za­
rzuty te powinny były być 
sprawdzone drogą przesłucha­
nia odpowiednich świadków.

Wobec takich uchybień, Sąd 
Najwyższy uchylił postanowię 
nie Sądu Wojewódzikiego, orze 
kające ubezwłasnowolnienie 
całkowite żony i siostry wnio­
skodawców, i przekazał spra­
wę do Sądu Wojewódzkiego w 
celu ponownego jej rozpatrzę- 

1953 roku. A od tego czasu 
wiele zmieniło się w naszym 
budownictwie. Projekty rów­
nież w bardzo tradycyjny spo 
=.ób rozwiązują funkcjonalne 
założenia budynku szkolnego 
— jego rolę, wykorzystanie, 
itp.

Na szczęście — jak obie­
cuje Ministerstwo Oświaty

— w roku bieżącym wyco­
fanych zostanie wiele pro­
jektów, nic odpowiadają­
cych aktualnym wymaga­
niom. Ponad 40 nowych pro 
jektów opierać się będzie 
już na najnowszym norma­
tywie architektoniczno-bu­
dowlanym.
Niska jakość typowych pro 

jektów, to jednak nie tylko 
sprawa ich technicznego zaco­
fania, ale również niedbałości 
w samym rysunkowym i obli 
cieniowym wykonaniu. Zda­
rza się np., żte długość budyń 
ku jest niezgodna z sumą wy 
miarów poszczególnych po­
mieszczeń i grubością ścian 
Różnica — „tylko” 30 cm... 
Taki plan trzeba przerobić, 
przerysować, przeliczyć. Zre­
sztą niejednokrotnie trzeba to 
robić również z planami bez­
błędnie wyliczonymi, odbitki 
bowuem każdorazowo wykony 
wane na zamówienie tereno­
wego inwestora, bywają miej 
scami nieczytelne. Drobnostka 
to, co prawda, ale jednak 
kosztuje i... irytuje.

ADAPTACJE PROJEKTÓW 
TYPOWYCH

HT o oczywiste, że projekty
Ł typowe, nawet te najlep 

sze, nie mogą uwzględnić spe 
cyficznych właściwości róż­
nych zakątków kraju, dlatego 
zazwyczaj są adaptowane. 
Oczywiście, adaptacja musi 
być tańsza niż projekt wyko­
nany na indywidualne zamó­
wienie. Tymczasem niejedno­
krotnie koszt adaptacji prze 
wyższa koszty indywidualne 
go projektu. Miejscowi projek 
Łanci bowiem, zamiast niczbęd 
nych zmian i przystosowań, 
za wszelką cenę starają się na 
projekcie typowym pozostawić 
piętno swej indywidualności

Jeżeli projekt wymaga rze­
czywiście generalnych przeró 
bek, których koszt przewyż­

Polacy na świecie
HERB POZNANIA W JOSE C. PAZ

i (Argentyna) Stowarzyszenie Polaków 
i „Poznań” w miejscowości Jose C. Paz 
a (Argentyna) dokonało w swej siedzibie 
X uroczystego odsłonięcia herbu miasta Po- 
J znania.

J PIEŚŃ POLSKA W RADIO

r Rozgłośnia argentyńska „Excelsior” na- 
r dała specjalną audycję poświęconą muzy- 
f ce i pieśni polskiej w wykonaniu arty- 
J stów polonijnych. Audycja ta została 
* powtórzona przez radio Phoenix (Urugwaj).

{ STUDENCI W SYDNEY

/ (Australia). Na wyższych uczelniach w 
j Sydney studiuje około 150 Polaków. Stu 
/ polskich studentów zapisanych jest na 
i uniwersytecie Nowej Południowej Walii. 
/ Część z nich równocześnie studiuje i pra- 
> cuje zarobkowo.

f WYSTAWA ZNACZKÓW POLSKICH

। (Francja). Francuski Klub Filatelistycz- 
l ny „Lens - Philatelipue” zorganizował w 
ILens doroczną wystawę znaczków poczto­

wych. Otwarto ją pod hasłem znaczka 
polskiego w związku z przypadającą w 
tym roku setną rocznicą jego wydania. 
Na wystawie zgromadzono wszystkie wy­
dania znaczków polskich od 1860 r. do 
chwili obecnej, w tym również znaczki 
okupacyjne i obozow*e.

PAMIĄTKI POLSKIE W NOWYM JORKU

(Stany Zjednoczone). The Metropolitan 
Museum of Art w Nowym Jorku posiada 
następujące zbiory zabytkowe polskie: 20 
pasów słuckich z końca 18 wieku, szablę 
z napisem „Stefanus Batori Rex Poloniae 
1585”, dwie karabele z 17 wieku, dwa

J miecze i dwa berdycze polskiej straży

przybocznej Augusta Mocnego oraz ryciny \ 
Daniela Chodowieckiego. \

W TROSCE O MŁODE POKOLENIE <

(Wielka Brytania). W Nottingham, w - r 
Anglii, odbyło się uroczyste otwarcie roz- / 
budowanego Domu Lotnika Polskiego. Na P 
uroczystości otwarcia podkreślono, że ma 
on przede wszystkim służyć polskiemu f 
wychowaniu młodego pokolenia Polaków * 
urodzonych na obczyźnie. 1

WYSTAWA FOTOGRAFIKI /
Stowarzyszenie Fotografików Polskich J 

w Londynie urządziło w’ lokalu polskiej \ 
YMCA indywidualną wystawę artysty — J 
fotografika Stanisława J. Lewińskiego. J

OKRUCHY POLONIJNE J

... Zarząd Związku Polaków w Argen- # 
tynie na wniosek Polskiego Instytutu Kul- / 
turalnego w Merlo postanowił wystąpić 
do władz argentyńskich o nazwanie jednej 
z ulic Buenos Aires imieniem Polaka, bo- 
hatera narodowego Argentyny, gen. Tco- f 
fila Iwanowskiego. >

... Polskie Towarzystwo Wzajemnej Po- a 
mocy w Montrealu obchodzi 25-lecie swej i 
działalności. >

... W Edmonton (zachodnia Kanada) zor­
ganizowany został drugi program radiowy \ 
w języku polskim. Audycje nadawane są f 
raz na tydzień. r

... Do nakręcanego obecnie we Francji } 
filmu „Austerlitz” został, spośród 14-tu i 
ubiegających się wybitnych baletmistrzów 
zaangażowany Polak — baletmistrz Sta- S 
nisław Zmarzlik (Stanley Barry). i

... Nauczyciel i działacz społeczny, daw- i 
ny górnik, Antoni Dymała z Audun le 6 
Tiche we Francji obchodził 40-lecie pracy i 
nauczycielskiej. W czasie ubiegłej wojny f 
brał on udział w Ruchu Oporu. Jest ak- J 
tywnym członkiem Sokolstwa Polskiego, f

sza koszt indywidualnego 
projektu — na pewno trze­
ba skorzystać raczej z tego 
ostatniego. Nikt bowiem nie 
powiedział, że każda bezwzglę 
unie szkoła musi być budo­
wana według typowęgo pro­
jektu. W całej tej sprawie 
należy zachować wiele roz­
sądku i rzetelności, zarówno 
ze strony miejscowych projek 
ta.ntów, jak i inwestorów.

Dążyć jednak trzeba do te­
go, by — zgodnie z planem — 
76% nowych szkół zbudowa­
no rzeczy wiście według pro­
jektów typowych, bo to i ta 
niej i szybciej. Warto też chy 
ba postarać się. aby kurato­
ria oprócz katalogów posiada­
ły także komplet gotowych do 
kumentacji. albo żeby biuro 
projektów w Warszawie otrzy 
mało kredyty na wyproduko­
wanie pewnej ilości egzempla 
rzy projektów na zapas. Wte­
dy na p-?wno skróciłby się 
wydatnie czas wędrówki za- 
mówionego projektu cd biura 
do inwestora. Nie sposób bo­
wiem przejść do porządku 
nad tym, że jeszcze dzisiaj 
do wielu inwestorów’ nie do­
tarły projekty zamówione w 
grudniu ubiegłego roku.

AGES

JJrzed kilku dniami prze- 
Ą czytałem w „Głosie” 

i artykuł postulujący nefor-
| mę pisowni polskiej w sen­

sie zlikwidowania ,,ó”, „rz”, 
| „ch” i podobnych. Publicy-
। sta „Głosu” cytował właś-
| ciwie fragmenty miesięcz­

nika „Wychowanie”. lecz 
sam gorąco poparł projekt. 
Dowiedziałem się przy oka- 

I rji jakie to kolosalne udo­
godnienia miałyby nasze 
dziatki, gdyby nie musiały 

I obciążać młodej pamięci 
tym, który to wyraz pisze 
się przez „ó”, a który przez 
„u” itd. Potem jednak toy- 
toczono najważniejszy argu 
ment: ekonomiczny. Z po- 

; wodu dość częstego używa­
nia znaków „rz”, „eh” mar 

i nu je się wielka ilość drew-
! na.

Roztoczył się przede mną 
obraz pełen optymistycz­

Pierwsze ciepłe dni wiosenne zwabiły „maluchów” nad 
wodę. Za wcześnie jeszcze na brodzenie, ale wygrzewać 

się nad rzeką już można...
Fot. — K. Przychodzki

I Pozory i miraże
nych perspektyw. Przypom 
niaiem sobie własne kłopo­
ty szkolne z pisownią i 
ogarnęło mnie rozczulenie, 
a trochę i zazdrość, na 
myśl, że wstępujące w pro­
gi szkolne pokolenie nie 
będzie już miało tych pro­
blemów.

Potem pomyślałem o na­
szych pięknych lasach, bo 
jestem miłośnikiem przyro­
dy, Przecież co pięćdziesiąte 
drzewo pada z powodu u- 
żywania „rz” i „ch”. A 
gdyby tak jeszcze zlikwi­
dować „sz” i „cz” wówczas 
można by wyeliminować z 
wyrębu co trzydzieste drze­
wo. Jakież to piękne!

Tutaj jednak spojrzałem 
t z niepokojem na ma­

szynę do pisania, bowiem 
właśnie miałem zasiąść do 
płodzenia artykułu. Gdyby 
rzeczywiście doszło do speł­

nienia życzeń publicystów 
„Wychowania”, trzeba by w 
maszynach wmontować ja­
kieś nowe znaki zamiast 
„sz” l „cz”. Ile takich ma­
szyn jest w Polsce? Brrr... 
ciarki przechodzą na samą 
myśl. A potem wszystkie 
drukarnie, w których nale­
żałoby zainstalować nowe 
czcionki we wszystkich kro 
jach pisma. Rany boskie, 
co za robota!

Ale na tym nie koniec. 
Jakże to będzie? Mamy te­
raz w użyciu podręczniki 
szkolne ze starą pisownią. 
Przypuśćmy, że od nowego 
roku zaczniemy uczyć dzie­
ci nowej pisowni. No, to 
chyba nie zostawimy tych 
starych podręczników, bo 
nas dzieci wyśmieją. W jed 
nych tak piszecie, w in­
nych inaczej? Więc co, 
przedrukujemy wszystkie 
obowiązujące młodzież 

"■ książki?
Ale i na tym nie koniec. 

i Pozostaje cała współczesna 
i proza polska i poezja. Czy 

( i ją wydrukujemy „apiać” 
; od nowa (bo jeśli chodzi o 
| wydawnictwa do 1939 r., to 
i moglibyśmy się wyłgać, że 

to spuścizna po kapitaliż- 
mie)?

A przejdźmy się po mie­
ście i poczytajmy trochę 
napisów na szyldach, neo­
nach, drewnianych rekla- 

, mach i przeróżnych innych 
i formach zwracania uwagi 
I przechodnia na towary, u- 

sługi itp. Toż to wszystko 
’ będzie musiało być od no- 
i wa zbudowane. Z czego? 

Oczywiście, z drewna.

Howoli piękne sny za- 
' czynałg pierzchać. Za- 

i miast wspaniałych lasów u- 
I ratowanych przez reforma- 
; torów, zobaczyłem pustynie 
j na miejscu tych lasów, któ- 
! re trzeba było przeznaczyć 

na przedruk licznych dzieł, 
J podręczników, druków wrzę 
ji dowych, na budowanie no- 

i wych szyldów, reklam. Być
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Przed Festiwalem
Ziem Zachodnich

W związku z obchodami 15- 
lecia wyzwolenia Ziem Za­
chodnich odbędzie się ud 6 do 
3 maja br. Studencki Festiwal
Kulturalny Wrocławiu.
Obok zespołów akademickich 
z Gliwic, Gdańska, Olsztyna, 
Opola, Szczecina i Wrocławia 
wystąpią tam również studen­
ci Poznania. W tej chwili jest 
już pewny udział studentów 
Wyższej Szkoły Sztuk Plasty­
cznych w wystawie prac stu­
denckich, a WSE w konkur­
sie na najlepszą audycję radio­
wą o tematyce Ziem Zachod­
nich.

Z zespołów artystycznych 
Poznań reprezentować będą: 
Teatr Trójkątnej Sceny, 70-oso 
bowy chór mieszany' Politech­
niki, nowo powstały przy WSE 
teatrzyk „PEGAZ” i zespół jaz 
zowy Ptaszyna-Wróblewskiego. 
Ponadto na wyjazd do Wrocła­
wia kandydują: Studencki Ka­
baret przy UAM, zespoły 
estradowe Politechniki, balet 
WSE i inne. O tym, który z 
nich wystąpi we wrocław­
skiej imprezie zadecydują eli-
minacje środowiskowe w 
7 bm.

Program Studenckiego 
stiwalu Ziem Zachodnich

dniu

Fe- 
prze

widuje także urządzenie wiel­
kich juwenaliów. W koloro­
wym korowodzie nie zabrak­
nie przedstawicieli środowiska 
poznańskiego, (mi)

kręgowe Przedsiębiorstwo 
Opałem informuje za na­

szym pośrednictwem, że z 
dniem 30 bm. upływa osta­
teczny termin wpłat na II ratę 
przydziału węgla, (na)

*
T^ziś O god< 17 i 20 odbę- 

dzie się w sali Klubu Ofi­
cerów przy ul. Niezłomnych 1, 
wieczór filmowy dla żołnierzy 
i członków LPŹ, organizowa­
ny przez Zarząd Dzielnicowy 
i.PŻ Stare Miasto. Zaprosze­
nia wydają zarządy organiza­
cji przy zakładach pracy 
wspomnianej dzielnicy, (na)

W P. D. T. zastosowano 
dobrą zachętę do kupna 

na raty, każdy towar ma ta­
bliczkę z podaną ceną, procen 
tem wpłaty i ilością rat. Było 
by wskazane, aby i inne sklc 
py poszły za tym przykładem.

(986)
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Szklarnie przeznaczone dla 
celów naukowych zmienią 
swoje zadanie. Jak wiadomo,

rzeźb

Otwarcie dla publiczności 1 maja

w drodzeono

jakim rozporządza ogród
szklarnie,

Hryniewicz:większenia
tzw. sekulentów i roślin tro-

poznańskich 
wysyłkę zasca, 

pod

Mickiewicza bez żadnej 
Otwaj^cie Ogrodu dla pu

mówiąc 
otrzymuj.

o Europie. Zewsząd

paręset takich 
odmian czeka na 
granicę.

Franciszek

Kierownictwo Ogrodu kore­
sponduje obecnie stale z ana­
logicznymi placówkami w 
Ameryce, Afryce i Azji, nie

łącznie Uniwersytet im. Adama 
pomocy ze strony ojców miasta, 
bliczności nastąpi 1 maja.

wymiany bezdewizowej — cen 
ne okazy i nasiona, a w za­
mian wysyła wdasne, wyhodo­
wane w Poznaniu. Obecnie

, na potrzeby 
działów roślin

iosenne roboty w Uniwersyteckim Ogrodzie Botanicz 
nym, najpiękniejszym w kraju, są już w pełni. Po­

rządkuje się klomby i wysadtea nowe egzotyczne rośliny. 
Wkrótce zapełni się wodą basen dla roślin wodnych. Bu­
dowa jego trwała z powodu szczupłych kredytów 2 lata, 
gdyż koszty utrzymania Ogrodu Botanicznego ponosi wy-

korzystają z nich nie tylko 
studenci UAM, lecz również 
WSR. Wobec szczupłości miej

Łabędzie wróciły 
do parku

Po długiej zimie łabędzie
wróciły 
sce do 
soboty 
giądają

na swoje stare miej- 
Parku Kasprzaka. Od 
dzieci i dorośli przy- 
się całymi godzinami

pływającym po stawie lub 
wygrzewającym się w pierw­
szych promieniach wiosennego 
słońca — ptakom.

W Parku Kasprzaka usta­
wiono już także część ławek. 
W niedzielę były one oblężone 
przez szukających odpoczyn-
ku.

Szkoda tylko, że 
ławki pomalowano

wszystkie 
na jeden

kolor. Jeszcze ładniej wyglą­
dałyby, gdyby otrzymały róż­
ne, pastelowe odcienie, (an)

i. Ratajczak 
na „czwartku 
literackim**
iV a najbliższym czwartku li 
-Lterackim, 7 bm, wystąpi 
poeta Józef Ratajczak, laureat 
nagrody młodych miasta Po­
znania za rok 1959.

Spotkanie odbędzie się w Pa 
łacu Działyńskich. Początek o 
godz. 19. Wstęp wolny, (na)

P

pikalnych, 
dą rośliny 
ne, a więc 
rych jedna 
należy do

zlikwidowane bę- 
ozdobne, egzotycz- 
palmy, wśród któ- 
kilkunastometrowa 

najpiękniejszych
okazów Poznania. JRośliny te 
wzbogacą miejską Palmiarnię 
w parku im. Kasprzaka. Roz-
budowany będzie dział 
tusów, których Ogród 
da ponad 800 odmian i 
szona zostanie hodowla

kak- 
posia 

zwięk 
roślin

tropikalnych. W ten sposób 
szklarnie ogrodu przejdą na 
doświadczalnictwo ściśle na­
ukowe.

W Ogrodzie Botanicznym, 
poza basenem dla roślin wod­
nych, w rozbudowie znajduje 
się alpinarium. Teren dla ro-

ślin górskich będzie znacznie 
zwiększony. Zwieziono już cięż 
kie głazy narzutowe, wśród 
których oglądać będziemy nie
tylko roślinność 
Tatr, lecz i innych 
wysokogórskich.

Jeżeli UAM zdoła

naszych 
rejonów

odzyskać
przyległy wschodni teren utrą 
eony po wojnie, nasz Ogród 
zajmie czołowe miejsce w kra 
ju, jako placówka naukowo- 
badawcza i miejsce odpoczyn­
ku dla mieszkańców Poznania.

ObojĘtność czy... głupota?
iątek, godz. 17,30, przy ki­
nie „Bałtyk". Dwóch u-

roczych młodzieńców wskaku­
je do tramwaju. Gwizdek.

Tramwaj staje. Podchodzi mi­
licjant i grzecznie prosi „ekwi-

o

Dla każdego coś miłego
BSiUeniowe plany

Poznański Młodzieżowy Dom Kultury, przy współudzia­
le i poparciu Wydziału Kultury Prezydium RN m. Fo 

znania, planuje kilka ciekawych imprez w ramach obcho­
dów Tysiąclecia.

Przede wszystkim myśli się 
zorganizowaniu w terminie

do 15 kwietnia br. konkury 
na temat „Tysiąclecie w ryŁ 
sunku i rzeźbie”. Byłby to 
konkurs dla dzieci szkół pod 
stawowych. Na zakończenie 
przewiduje się wystawę naj­
lepszych prac. Zwycięzcy 
otrzymują cenne nagrody, m. 
in. aparaty fotograficzne.

Poza tym czyni się przy­
gotowania do konkursu mło­
dych pianistów z całego wo­
jewództwa. W kwietniu od-

0 wyższą jakość
Pod nazwą „Postęp technicz 

ny w kontroli jakości produk­
cji w przemyśle maszyno­
wym” rozpoczęła się wczoraj 
w Poznaniu III krajowa kon­
ferencja zorganizowana przez 
Stowarzyszenie Inżynierów i
Techników, 
skich.

Otwarcia 
rej bierze

Mechaników Pol-

konferencji, w któ 
udział 450 osób,

dokonał mgr inż. Franciszek 
Tatara. Głównym celem nara
dy — powiedział on jest

byłyby się pierwsze przesłu­
chania, finały — pod koniec 
maja. Przewidziano 9 nagród 
dla różnych grup wieku (trzy). 
Będą to wyjazdy do Żelazo­
wej Woli i okolicy.

„Czy znasz zabytki Pozna-
nia? pod takim hasłem
przeprowadzi się „zgaduj — 
zgadulę’’ dla dzieci szkolnych. 
Eliminacje wstępne odbędą się 
w poszczególnych szkołach, na 
stępnie — finały ogólnomiej- 
skie. Imprezę tę poprzedza 
wycieczki autokarowe po mie­
ście dla młodzieży. Niedzielne 
wyprawy rozpoczną się wkrót 
ce.

Niezależnie od tego planuje

Wychowanka Wyższej Szkoły 
Artystyczno - Przemysłowej i 
Ecole Nationale Superieure 
des- Beaux Arts w Paryżu — ’ 
Alina Szapoczr.ikow, przedsta­
wiła Poznaniowi swe interesu­
jące rzeźby i szereg rysunków. 
Wielokrotnie nagrodzona rzeź- 
biarka wystawiała swe prace 
poza granicami Polski: w In­
diach, Niemczech, Jugosławii, 
Francji, we Włoszech i w Ir­
landii. Krytycy zagraniczni 
wyrażali dużo uznania dla 
ekspozycji młodej polskiej 
rzeźbiarki, podkreślając ory­
ginalność nowoczesnej kompo­
zycji. Przekonaliśmy się o 
tym w Poznaniu, gdyż Szapo- 
cznikow w sposób realistyczny 
wyraża swą twórczą myśl, 
oscylując między absolutną 
nowoczesnością, ą realnym 

kształtem.
Otwarcia wystawy dokonał w 
sobotę zastępca przewodniczą­
cego Prezydium Rady Naro­
dowej, mgr Stefan Marzec, 
Na zdjęciu — reprodukcja 

rzeźby „Plaża” 1959 (ino).
Fot. — T. Rolkę

się wycieczki 
Biskupina. W 
MDK ogłosi 
fotograficzny.

do Gniezna i 
związku z tym 
także konkurs 

(emp)

W1W

15 tysięcy 
na biednych

Niedzielna kwesta 
zorganizowana przez

uliczna
Miejski

Mamy szczęście, że te pierwsze wiosenne niedziele darzą 
nas ładną pogodą. Skrzętnie wykorzystują to turyści i har­
cerze. Opuszczają oni mury miejskie, spiesząc do pobli­
skich lasów lub nad jeziora dla zaczerpnięcia świeżego 
powietrza i przygotowania się do letnich obozów i sezo­
nowych wycieczek.

4 Poznańska Drużyna Harcerzy buszowała w minioną 
niedzielę na Malcie, konkretnie nad Jeziorem Maltańskim 
(patrz — górne zdjęcie). Natomiast turyści kolarze spod 
znaku Polskiego Związku Kolarskiego udali się w stronę 
Wielkopolskiego Parku Narodowego. Drugie zdjęcie de­
maskuje ich w Puszczykowie. (c)

Fot. (2) — K. Przychodzkii

librystów” do siebie, 
ucieka natychmiast, 
przechodzi raz na tył, 
przód wozu. Zabawa

Jeden 
Drugi 

raz na 
trwa.

Przyglądają się jej spokojnie 
pasażerowie, tramwajarz i 
przechodnie. W końcu mili­
cjant wchodzi do wozu. Mło­
dzieniec ucieka. Wszyscy są 
jakby zadowoleni, nawet ci, 
którzy nie widzieli zajścia, 
ubolewają, że chłopaczek mu­
si uciekać przed władzą.

Piątek godz. 17.31. Przysta­
nek tramwajowy przy Colle­
gium Chemicum, ul. Grun­
waldzka. Stojący na stopniach 
tramwaju lekko podgazowa- 
ny gość wpada pod wóz któ­
ry — całe szczęście — dopiero 
ruszył. Kończy się na przy­
brudzeniu ubrania. Milicjant 
spisuje protokół. Przechodnie 
są niezadowoleni. •

— Upadł i jeszcze protokół.
Czy między dwoma wypad­

kami jednej minuty nie zacho­
dzi związek? Przecież tu i 
tam mogło zakończyć się... 
śmiercią Czy przepisów mają 
tylko panować milicjanci? Czy 
też ustanawia się je z myślą o 
ochronie wszystkich? Czy mili­
cjantowi w jego pracy nie po­
winno się pomagać?

Najprościej byłoby zrewido­
wać stosunek ogółu do tych 
spraw i całkiem po prostu 
zmienić go. Cóż, warto zasta­
nowić się. (jk)

podniesienie jakości produkcji, 
co osiąga się przez wysoki po 
ziom kontroli technicznej. Wy 
głoszone na konferencji refe­
raty o zasadniczej tematyce 
będą przedmiotem dyskusji w 
celu wskazania dróg do pod­
niesienia poziomu technicz­
nego kontroli jakości, wzmoc­
nienia autorytetu pracowni­
ków k. t., zwrócenia uwagi 

*na nowości techniczne z zakre 
su metod pomiarów itp.

Po wypowiedzi wicedyrek­
tora HCP — mgr. inż. Zbig­
niewa Łukowskiego, który ży 
czył owocnych obrad, powo­
łano komisję wniosków i 
i uchwał.

Serię referatów otworzyła 
praca doc. inż. Tadeusza Sa­
wickiego pt. „Stan technolo­
gii kontroli jakości produkcji 
w przemyśle maszynowym”. 
Po odczytaniu dalszych refe­
ratów dzisiaj w godzinach po 
południowych nastąpi dysku­
sja. Obrady zakończą się wie 
czorem przyjęciem wniosków 

r i uchwały, (y)

Gdzie wypiekać 
świąteczne baby

W związku z nadchodzący­
mi świętami. Poznańskie Za­
kłady Przemysłu Piekarnicze­
go przeznaczyły trzy dodatko­
we piekarnie wyłącznie do wy­
pieku świątecznych bab i 
placków. Piekarnie te znajdu­
ją się przy ulicach: Żurawia 
19/20, Dzierżyńskiego 16 i 
Średniej 4. Będą one czynne 
14 i 15 bm. od godz. 6 do 17, a 
16 bm. od 6 — 11. Wydawanie 
pieczywa w ostatni z wymie­
nionych dni do godz. 13.

Zgubiono - znaleziono
Pan Antoni Kędziora i 

III w nocy książeczkę 
nazwisko Wawrzyniec 
Zgubę można odebrać w

znalazł 26.
PKO na 

Jeżewski.
' red. ,,Gło

Pozostałe piekarnie 
mować będą ciasto do 
ku 14 bm. w godz. od 
a 15 bm. od 8 — 11.

Równocześnie dyr. 
apeluje do klientów o

przyj- 
wypie- 
6— 17,

PZPP 
doko-

Albo a lho
['dy klient dokonuje
U większego zakupu, ob­

chodzi wieie sklepów. A że 
z woli ojców miasta śród­
miejskie jądro do tej pory 
jest nie w komplecie, owo
zwiedzanie 
przykład

sklepów (na
elektrotechnicz-

nychj zmusza do wędrowa­
nia z dzielnicy do dzielni­
cy.

Wynika z tego pożytek: 
obserwacje. Oto ich garść 
z dnia 15 ubm, Sklep ele­
ktrotechniczny MHD przy 
ul. Dąbrowskiego, tuż obok 
gmachu, zwanego „ubez- 
pieczalnią": wewnątrz ju- 
gosłowiańska lodówka, po­
psuta, nie na sprzedaż. 
Sklep PSS z artykułami

Komitet Opieki Społecznej 
przyniosła około 15 tysięcy zł. 
I znów, tak jak w grudniu 
ubr., kiedy po raz pierwszy 
przeprowadzono zbiórkę ulicz 
ną we wszystkich dzielnicach 
miasta, najbardziej ofiarnymi 
okazali się mieszkańcy Jeżyc, 
a następnie Wildy. Ludność 
tych dwóch dzielnic ofiarowa 
la w niedzielę ponad 10 tys. 
zł.

Za pieniądze zebrane wśród 
poznańskiego społeczeństwa za 
kupione będą paczki żywno­
ściowe i odzież dla tych, któ­
rzy są pozbawieni opieki ro­
dzin lub z różnych przyczyn 
znajdują się w ciężkich wa­
runkach materialnych, (an)

gospoda rstwa domowego
przy ul. Dzierżyńskiego, tuż 
przy pl. Wiosny Ludów: od-
kurzacz „Czajka" nie na
sprzedaż, bo ma rozbity 
rozpylacz. Sklep elektro­
techniczny MHD na naroż­
niku ulic Dzierżyńskiego i
Kwiatowej: elektrolur

su”, ul. Grunwaldzka 19, pok. 58.
(i)

nywanie zakupu chleba w 
dniu 16 bm. już od godzin 
wczesnorannych, by uniknąć 
natłoku w godzinach popołud­
niowych. (c)

wspomnianej marki nie na 
sprzedaż, bo posiada, wglę- 
cia.

Powyższych informacji 
udzielała obsługa sklepów. 
W związku z czym pozwo­
liłem sobie wysnuć nieskom 
plikowany wniosek: albo 
mamy kiepskich handlow­
ców. którzy dają sobie „wci 
snąć" byle jaki towar, albo 
skandaliczna jest \ ocieka 
nad drogim sprzętełn, wę­
drującym z fabryk (maga­
zynów) do sklepów. A jed- 
dno i drugie oznacza straty.

Cyklop
P& W tej rubryce mowa 

byłtf piegdyś o sprzedawa­
niu przez MHD (dyrekcja 
Artykuły Użytku Kultural­
nego) lotniczych modeli z 
plastiku (NRD) po cenie o 
100 procent wyższej od 
obowiązującej w sklepie 
Centralnej Składnicy Har­
cerskiej. MHD na to, że 
co innego CSH, a co innego 
oni; że może przecenią „w 
ramach ryzyka handlowe­
go". A co na to PIH?

INFORMUJEMY
Zjazd b. uczniów Gimnazjum im. 

J. Kantego i Liceum im. M. Ka­
sprzaka odbędzie się 22 paździer­
nika br. Komitet Organizacyjny 
prosi o zgłaszanie udziału w zjez- 
dzie (z podaniem dokładnego adre 
su oraz uiszczeniem 100 zł tytu­
łem opłaty) do dnia 10 bm., na kon 
to PKO I OM nr 5-9-690.

Spotkanie radnych z mieszkań 
cami Rataj odbędzie się 5 ®
godz. 18 w Szkote Podstawowej 
przy ul. Obrzyca.

Polskie Tow. Ludoznawcze urz? 
dza 5 bm., o godz. 18, w Ka e 
drze Etnografii, ul. Kantaka 2, ze 
branie z referatem P- 
Drliacza o etnografii Jugosławii-

Dyrekcja Operetki zawiadamiał 
że bilety na przedstawienia 
dniach 17 i 18 bm. można od - 
nabyć w kasie Operetki i w " 
cówkach „Orbisu”.

Polskie Towarzystwo Historycy, 
urządza 6 bm. o godz. 18.
Pałacu Działyńskich, St. ydoc. 
zebranie naukowe z referatem^^.^ 
dr. J. Topolskiego n-t.
Gniezna. ?

O zagadnieniach związani ̂ zje 
przerywaniem ciąży mówić ' j 
6 brr., o godz. 18, w Zasa 
Szkole Energo-Ełektrycznej, 
Stalingradzka 41, dr Banac 
mach odczytów Uniwersytet 
wszechnego Tow. Szkoły 
kiej. y

Studenckie Koło
Wyższej Szkole Rolniczej 
je 6 bm., o godz. 18, 
chu Chemii Rolniczej (ul- 
Polskiego 71) spotkanie z p • 
Felicjanem Dembińskim, , $
dzieli się wrażeniami z wi J 
USA. r sx3

Polskie Tow. Lekarskie 
na zebranie w dniu 7 hitu» u) 
19 w sali Szpitąla im. o- refera1 
Szkolna 8/12. W programie 
mgr. inż. W. Suwaiskiego - (
szawy o cybernetyce or 
filmów naukowych z zafe1
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praćownścy poszukiwani

Kwalifikowanych tokarzy przyjmą natych­
miast Zakłady Produkcji Części Zamiennych 
Maszyn Budowlanych nr 3, w Poznaniu, Bał-
tycka 52. K1851
Kierownika Ochrony Przeciw-Pożarowej ze 
znajomością zagadnień T.O.P.L., oraz maszy­
nistę manewrowego na lokomotywkę spalino­
wą zatrudnią Zakłady Młynarskie w Poznania, 
przy ul. Fabrycznej 22/23. K1967

Kierowców z I i II kateg. prawa jazdy i długo­
letnią praktyką do pracy w terenie przyjmie 
natychmiast Poznańskie Przedsiębiorstwo Bu­
downictwa Lądowo- i Wodno-Inżynieryjnego — 
Baza Transportu, Poznań—Junikowo, ul. No- 
wosólecka (dojazd do końcowego przystanku

KI 980
Głównego księgowego ze znajomością księgo­
wości rolnej do Zakładu Doświadczalnego, po­
łożonego w powiecie szamotulskim oraz księ­
gowego budżetowego w Poznaniu zatrudni 
Instytut Maszyn Rolniczych, Poznań, ul. Sta-
rołęcka 31. K1999
jnżynierów-konstruktorów, technologa-kalku- 
latora, frezerów przyjmie natychmiast Zakład 
Konstrukcyjno-Technologiczny IMR, Poznań, 
ul, Starołęcka 31. K2001
Kierownika kontroli technicznej branży gu­
mowej wymagane wyższe wykształcenie tech­
niczne, 4 lata praktyki na stanowisku technicz 
nicznym oraz laboranta-chcmika na etat pra­
cownika fizycznego, wymagane wykształcenie 
średnie techniczne lub zasadniczej szkoły za­
wodowej zatrudni natychmiast średni zakład 
przemysłowy w odległości ca 18 km od Pozna­
nia. Oferty z podaniem kwalifikacji należy 
składać do Biura Ogłoszeń, Poznań, Świerczew­
skiego 3 dla 2004.
2 rzeźników - ubojowców, 2 rzeźników - wę- 
dliniarzy i 2 piekarzy — zatrudni Powszechna 
Spółdzielnia Spożywców w Świnoujściu (nad 
morzem), ul. Świerczewskiego 80. Warunki pła­
cy zgodnie ze stawkami obowiązującymi w pio­
nie ZSS. Zakwaterowanie zapewnione. Zgło­
szenia pisemne kierować pod adresem Spół­
dzielni — Dział Kadr. Reflektujemy tylko na
pracowników kwalifikowanych. K2014

Technika odzieżowego na stanowisko ki-row- 
nika technicznego z praktyką co najmniej 3-let 
nią na stanowisku kierowniczym — przyjmie 
od 1. V. 1960 r. Spółdzielnia Odzieżowa w Poz­
naniu. Warunki płacy dobre. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Poznań, uL Świerczewskiego 3 dla 
nr K2045.
Kierownika księgowości finansowej i starszego 
księgowego z wyżs’zym, wzgl. średnim wy­
kształceniem i odpowiednią praktyką zaanga­
żuje natychmiast państwowe przedsiębiorstwo 
montażowe. Oferty Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 47263g.
Kucharkę samodzielną z praktyką 
pracowniczej poszukujemy zaraz. 
PGR Modrzę, poczta Modrzę, pow.

do stołówki 
Zgłoszenia:

Poznań.
47268g

10 robotników do prac sieciowych na terenie 
Poznania i wojew. poznańskiego zatrudni od 
zaraz Samodzielny Oddział Wykonawstwa In­
westycyjnego, Poznań, ul. Grunwaldzka 1, pok. 
10. Wynagrodzenie do omówienia. Pracownicy 
otrzymują odzież ochronną, deputat węglowy 
oraz ulgową taryfę energii elektrycznej. K2012
3 sprzątaczki, 1 pracownicę do ogrodu warzyw­
nego przyjmie zaraz Dyrekcja Ośrodka Szko­
lenia Rolniczego w Poznaniu, ul. Golęcińska 9. 
Warunki pracy i płacy do omówienia na miej-
scu. K2023

Dnia 3 kwietnia 1960 r. zakończyła swój pra­
cowity żywot, po długich, z anielską cierpli­
wością znoszonych cierpieniach, opatrzona 
Sakramentami św., nasza ukochana córka, mat­
ka, teściowa, babcia i siostra, przeżywszy lat 55, 
SP- z Kaczmarków

Władysława Duszyńska
Pogrzeb odbędzie się w środę, 6 bm., o go­

dzinie 10 w Dziekanowicach. S5
W smutku pogrążeni

RODZICE, CÓRKA, SYNOWIE I RODZINA *

Dnia 2 kwietnia 1960 r. zasnęła w Bogu, po 
długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sa­
kramentami św., nasza najukochańsza matka, 
teściowa i babcia, przeżywszy lat 69, śp.

Jadwiga Nowak
Pogrzeb odbędzie się w środę. 6 bm., o godzi- 

nie 16 z kaplicy cmentarnej Bożego Ciała, przy 
ul. Bluszczowej.

W smutku pogrążeni
SYNOWIE, SYNOWE I WNUKI

47470g

„GŁOS"

Gosposi samodzielnej do 
lekarza dla trzech do­
rosłych osób poszukuję 
od zaraz do Wrześni k/Po- 
znania. Dr Mejer. ul. Sta 
szica 14. Zapewnia się 
zwrot kosztów podróży.

664Cp
Pomoc domowa do trojga 
dorosłych osób potrzebna. 
Zgłoszenia między godz. 
17—19, Kasztelańska 65.

47012g
Ucznia - uczennicę poszu­
kuje Zakład Krawiecki 
męsko-damski. Kawiecki, 
Głogowska 87. 47014g

Tańców towarzyskich wy­
ucza: Adela Szczurkówna, 
Poznań. Aleje Marcinków 
skiego 2a, parter. 4696Ig
Kursy tańca klasycznego 
i nowoczesnego oraz sa- 
voir-vivre organizuje To-
warzystwo Krzewienia
Wiedzy Praktycznej. Nau 
kę prowadzi kierownik 
baletu. Informacje i zapi 
sy w sekretariacie: Po­
znań, Lampego 7, telefon 
14-45, od godz. 8—19.

47113g

Kurs pisania na maszy­
nach organizuje Woje­
wódzka Dyrekcja Kursów 
Stów. Stenografów i Ma­
szynistek PRL, Poznań, 
Chełmońskiego 7 — tel. 
653-11. 466 56g
Kupię maszynę do szycia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
46995g.
Kupię skuter Lambretta 
lub Peugeot w dobrym 
stanie. Jerzy Nowak, Wą 
growiec, Świerczewskie­
go 5. 47005g
Pianino wezmę w dzier­
żawę lub kupię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 47027g

Wózki dziecięce głębokie, 
spacerówki dla lalek po­
leca H Świetlik, Poznań,
Wrocławska 13. 46192g
Wózki dziecięce nowo­
czesne modele, wielki wy 
bór oraz materace wszel­
kich rozmiarów poleca 
Brzozowska, Poznań, Ar- 
inii Czerwonej 10 . 46 337g
Sprzedam Fiat 600 Multi- 
pla sześcioosobowy, szafi- 
rowo-popielaty, wiele czę
ści zamiennych. 
32385, Wrocław, 
Podwale 62.

Oferty: 
Prasa, 
K2079

Cegłę białą gat. I, wapno 
poleca: Hurtownia M. 
Rzekiecki, Bydgoszcz, Em.
Plater 20. K2095
Motocykl WFM w ideal­
nym stanie — wiśniowy 
sprzedam. Strzelińska 7, 
końcowy linii 13 — Ju­
nikowo. 47150g
Pianina okazyjnie sprze-
da je
Fortepianów,

kupuje Magazyn
Poznań,

Czerwonej Armii 39.
47141g
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»Przyjmę panów na współ 
ny pokój. Adres wskaże j 
Biuro Ogłoszeń, Swier- i 
czewskiego 3 47035g.

Motocykl Jawa 250 ccm, 
7.000 km, jak nowy, surze 
dam. Jackowskiego 52a m. 
3. od godz. 16—18. 46649g
Motocykl WFM tanio
sprzedam. Łazowa 78
2 (hotel).

m.
47223g

Spacerówkę giętą, dobrym 
stanie, sprzedam. Prze­
mysłowa 29 m. 2. 47138g
Spacerówkę
łożyska, 
sprzedam.

mało
kulkowe 
używaną

go 60 m. 41.
Szamarzewskie

47231g
Sprzedam sypialnię oraz 
spacerówkę nową giętą. 
Staszica 18 m. 19. 47018g
Samochód osobowy na 
chodzie okazyjnie sprze­
dam. Ostroroga 21, po go-
dżinie' 15. 47022g
Sprzedam 3 roje pszczół 
i psa wilka. Poznań, Wi-
niarska 39. 47024g
Wózek koszykowy głębo­
ki. sypialnię, ciemną 
sprzedam. Jarochowskie-
go 28 m. 4. 47008g
Wózek głęboki ceratowy 
oraz zegar stojący sprze­
dam. Armii Czerwonej 
29 m. 6. w podwórzu.

47010g
Pustaki ceramiczne stro­
powe z rozbiórki sprze­
dam, stan dobry. Blachar 
ska 1 (Główna), obejrzeć 
na miejscu, tel. 28-26.

47004g
Sprzedam cyrkle, bufet
kuchenny. 
ne meblej 
m. 5.

stoły oraz in- 
Poznańska 18a 

47003g
Rower wyścigowy „Hu­
ragan” mało używany 
sprzedam. Mosina, Garbar
ska 5. 47000g
Okazyjnie sprzedam ule 
z pszczołami lub zamie­
nię na motocykl. Wawrzy 
niąka 26, stolarnia. 46997g
Sprzedam nową elektrycz 
ną maszynę do szycia 
szwedzką, „Husgvarna 
Atomatic”. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 47031g.
Sprzedam motocykl ,,Pa 
nonia” 250 ccm nie używa 
ny. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie 
go 3 47034g.

Jadalnię, zegar
(stan 
Adres

dobry)
Beckera 

sprzedam.
wskaże Biuro

Ogłoszeń, Swierczewskie 
go 3 47036g.

Łóżeczko masywne i prak 
tyczne sprzedam. Grobla
29 m. 19. 47039g

Lokale J

Mieszkania do zamiany 
poleca ,,Parcelo-Willa”, 
Czerwonej Armii 29. godz.
9—17. 4706 Ig

Str. 5

Zamienię 
kuchnią. 
(Trzciel)

4-pokojowe z 
komfortowe 

na 2-pokojowe
z kuchnią w Poznaniu. 
Oferty K. Czyszewska 
Trzciel, ul. Armii Czer­
wonej 26. k/Zbąszynia.

47009g
2 samodzielne mieszka­
nia: 2 pokoje z kuchnią i 
pokój z kuchnią zamienię 
na 3-pokojowe lub 2 po 
kojowe i pokój. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 47103g.

S. t p.
z Sas-Karczyńskich 

Maria Danielewska 
najdroższa żona, matka i babunia zakończyła 
ofiarne i pełne poświęcenia życie w dniu 28 mar­
ca 1960 r. w Sopocie, gdzie pochowana została 
na cmentarzu parafii ŃSP Jezusa.

O bolesnej stracie zawiadamiają 
MĄŻ, SYNOWIE, SYNOWE I WNUKI 

Poznań, Sopot, Warszawa, Bydgoszcz.
47275g

. t
Dnia 2 kwietnia 1960 r. zakończył swój praco­

wity żywot, opatrzony Sakramentami św., nasz 
kochany ojciec, teść, dziadek i pradziadek, prze­
żywszy lat 82, śp.

Telesfor Szymkowiak
Pogrzeb odbędzie się w środę, 6 bm„ o go­

dzinie 10,30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.
W głębokim smutku pogrążone 

CÓRKI I RODZINA
Poznań, Fredry 3.

Dnia 3 kwietnia 1960 r. zmarła po długich i ciężkich cierpieniach, opa­
trzona Sakramentami św., moja ukochana żona, nasza kochana babcia, 
w wieku 72 lala, śp.

Z DOMU NOWAK

Wiśniewska
Dogrzeb odbędzie się 

tarnej na Junikowie.

MĄŻ, 
Doznań, Słoneczna 1.

środę, 6 bm., o godzinie 11,10 z kaplicy cmen- 

W ciężkim smutku pogrążeni
CÓRKA, SYN, SYNOWA. ZIĘĆ I WNUCZKI

47433g

Zamienię 2 pokoje, kuch 
nią w Szczecinie na po­
kój z kuchnią w Pozna- j 
niu. Woźniak Szczecin, 
Krasińskiego 99 m. 12. I 

46993g

Samotny (często na wy­
jazdach) poszukuje poko­
ju pustego-lub umeblo­
wanego na okres do 1 ro 
ku. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 47110g.

Zamienię pokój z kuch­
nią 38 mz, samodzielne 
na pokąj samodzielny. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
47111g.
Bydgoszcz - śródmieście! 
Dwa ładne pokoje, kuch­
nią, przynależnościami, 
I ptr., samodzielne, żarnie 
nię na podobne w Pozna 
niu. peryferie wykluczo­
ne. Wiadomość: Byd­
goszcz, Kaszubska 11 m. 4. 

47175?

Sprzedam morgę ogrodu 
z domkiem niewykoń­
czonym i wolnym miesz 
kaniem w Luboniu, La­
sek, ul. Kurowskiego 5 
(przy ul. Dworcowej).

4701Ig
Okazyjnie sprzedam go­
spodarstwo własne 7,33 ha 
z zabudowaniami, cena 
50.000 zł. Emanuel Macie- 
jewicz, poczta Łagiewni­
ki Kościelne, pow. Gnie­
zno. 6840p
Domki jednorodzinne wol 
ne w Poznaniu, Luboniu, 
Mosinie sprzeda „Fortu­
na”, Ratajczaka 30 . 47077g

Gospodarstwo 12,5 ha. 200 
drzew owocowych, sprze­
da właściciel. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 46946g.
Sprzedam l’/» ha ziemi 
wraz zabudowaniem, 3 
km od Wrześni, zaraz do 
objęcia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 46961g.
Parcelę przy Lubeckiego
(Ostroróg) sprzedam.
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
46965g.
Sprzedam 3 morgi ziemi 
pod zabudowę blisko 2a- 
bikowa. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 46976g.
Parcele Przeżmirów,
Warszawskie Osiedle, Wi 
nogrady, Naramowice już
od 14.000 zł 
Krzesiński, 
skiego 1.

- sprzedaje 
Swierczew- 

46987g
Sprzedam działkę 600 mi 
w Luboniu 4. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 46989g.
Sprzedani parcelę sad
1300 m*. Dzielnica Grun­
wald. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 4700ig.
Sprzedana parcelę ca 2000 
mi z budynkiem gospo-
darczym 
skiego. 
Ogłoszeń.
go 3 dla 47002g.

przy Dąbrow-
Oferty Biuro

Swierczewskie

Sprzedam tanio działki 
koło Wągrowca o po­
wierzchni 2000 ms. Zgło­
szenia Wiński Rgielsko, 
p-ta Wągrowiec. 47043g

Unieważnia się
książeczkę kontrolną 

woskówek oraz zezwo­
lenie na zakup tychże, 
wydane przez Prez. 
Pow. Rady Narodowej 

w Wągrowcu.
K2102g

Zamienię dużą parcelę
na 
nia
łączoną 
Oferty

przedmieściu Pozna­
na kawalerkę wy-

Biuro
Świerczewskiego 
470072-

Poznaniu. 
Ogłoszeń, 

i 3 dla

Sprzedam domek z moż­
liwością zamiany jednego 
pokoju. Poznań. Albańska
119, działki. 47023g

Protezy oczu wykonuje 
lekarz-specjalista H. Loa- 
wenstein. Łódź, Nowotki
23. K2072

1 kwietnia wieczorem zgu 
biłem portmonetkę w któ 
rej były również klucze. 
Uczciwego znalazcę wy­
nagrodzę. Tel. 630-92. .

47299g

Słaby płomień gazowy 
w kuchenkach powiększa 
my parokrotnie. Warsztat 
.,Terrax”. Poznań, Kocha 
nowskiego 5, tel. 91-82.

46812g
Ogrodnicy (małżeństwo) 
odświeżają, zakładają, 
ładne praktyczne ogród­
ki. Poznań, Kossaka 9 m. 
12 — Sławińscy. 46862g

Garbuję, farbuję, uszla­
chetniam skóry futerko­
we, lisy, barany (bobry na 
wydrę). Lisy leśne, nutrie 
rozjaśniam na kolor be-
zowy. Łukasik. Po-
znań. Dworkowa 14, tele­
fon 846-41 (pierwsza bocz 
na od ul. Wielkopolskiej). 
Dojazd tramwajem: 9, 11,
15. 16. 46999g
Wykonuję torebki celo­
fanowe. Wyrób Galante­
rii Gdynia-Orłowo, Inży-
nierska 88. K2078
Poszukuję wspólnika z go 
tówką 50 tys. zł na war­
sztat mechaniczny i wy­
rób z tworzyw sztucz­
nych. Posiadam gotowe 
artykuły i zamówienia. 
Warunki do omówienia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
46915g
Wytwórnię galanterii gip 
sowej zaprowadzoną — 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 46920g.
Przystąpię do spółki w 
przedsiębiorstwie z gotów
ką j współpracą. 
Biuro Ogłoszeń,

Oferty 
Świer-

czewskiego 3 dla 46988g.
Przystąpię do hodowli 
drobiu z współpracą i go 
tówką. Adres wskaże Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 46998g.
Podnoszenie oczek, okręt- 
kę, dziurki, naprawę koł 
nierzy w męskich koszu­
lach wykonuje: Armii 
Czerwonej 25, w podwó-

47033g

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci mej naj­
droższej żony i naszej ukochanej siostry, śp.

Wandy Orłowskiej
zostanie odprawiona msza św. żałobna w czwar­
tek, 7 bm., o godz. 7 w kościele Św. Jana Kan­
iego. przy ul. Grunwaldzkiej.

Wszystkich Krewnych. Znajomych i Przyjaciół 
zawiadamiają

MĄ2 I SIOSTRY
Poznań, ul. Zakręt 10, Kasprzaka 42.

47349g

Dnia 2 kwietnia 1960 r. zmarła po ciężkich 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., na­
sza ukochana matka, teściowa, babcia, prabab­
cia, siostra i ciocia, przeżywszy lat 81. śp.

z Wasilewskich
Pelagia Szarzewska

Pogrzeb odbędzie się we wtorek. 5 bm„ o go­
dzinie 15 z kaplicy cmentarnej na Jeżycach.
47369g 

UTiswwrMBBa
47431g

Katarzyna Kominowa

Stroskane
DZIECI, WNUKI I RODZINA

Dnia 2 kwietnia 1960 r. zasnęła w Bogu, po krótkich, lecz ciężkich cier­
pieniach, opatrzona Sakramentami św., nasza najdroższa, ukochana matula, 
teściowa, babunia, przeżywszy lat 79, śp.

Z JANKOWSKICH

Pogrzeb odbędzie się we wtorek. 5 bm.. o godzinie 16 z kaplicy cmen­
tarza na Junikowie.

W głębokim smutku i żalu pogrążona
RODZINA

Poznań, ulica Gąsiorowskich 12.
47360g

SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW „METALOWIEC 
W POZNANIU 

zawiadamia, że

PRZENIOSŁA
zakład produkcyjny oraz biura z ulicy 
czewskiego 29 na ulicę Bułgarską 39a, 
znaniu, telefon 624-65.

Swier- 
w Po-

K2G52

Przełargi — Komunikaty
Państwowy Ośrodek Hodowli Zarodowej Ga­
rzyn, stacja kol, Garzyn, pow. Leszno, ogłasza 
przetarg źrebaków w wieku 1—3 lat. Przetarg 
odbędzie się w gospodarstwie Garzyn, w dniu
14 kwietnia 1960 r. 47139g
Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Przemysłu Mię­
snego w Zielonej Górze z siedzibą w Sulecho­
wie, PI. Gen. Świerczewskiego 12, telefon 35, 
ogłasza przetarg na wykonanie następujących 
robót: •

w
a)

2.

3.

4.

w 
a)

a)

w 
a)

tuczami Gorzów Wlkp.
remont kapitalny instalacji elektrycznej, 
niskiego napięcia;
tuczami Chruścik k. Gorzowa Wlkp.
wymiana wewnętrznej instalacji elektr.; 
tuczami Świebodzin
remont i uzupełnienie instalacji wodno­
kanalizacyjnej;
tuczami Świdnica k. Zielonej Góry 
wykonanie instalacji wodno-kanalizacyj­
nej i ciepłej wody.

Ślepe kosztorysy są do wglądu w tut. Sekcji 
Inwestycji. W przetargu mogą brać udział 
przedsiębiorstw? państwowe, spółdzielcze i pry 
watne. Termin wykonania powyższych robót 
do 15 czerwca 1960 r. Roboty winny być wy­
konane z materiałów wykonawcy. Oferty na­
leży nadsyłać pod wyżej podanym adresem, 
do dnia 13 kwietnia br. Otwarcie ofert na­
stąpi w dniu 15 kwietnia 1960 r., o godzinie 10
w siedzibie Przedsiębiorstwa. K2068
PKP Samochodownia w Poznaniu, ul. Kole­
jowa 13, ogłasza I i II przetarg ograniczony, 
na sprzedaż: samochodu marki „Dodge”, o ła­
downości 3^4 tony, w cenie wywołania 40.000 zł 
w pierwszym przetargu, a 24.000 zł w drugim 
przetargu. Przetarg odbędzie się w dniu 
14 kwietnia br., o godz. 9 w Samochodowni, 
uL Kolejowa 13. Jeżeli w pierwszym prze­
targu pojazd nie zostanie sprzedany, drugi 
odbędzie się po upływie 14-dniowym, tj, dnia 
28 kwietnia br. Wadium w wysokości 10 proc, 
ceny wywołania należy składać najpóźniej na 
dzień przed wyznaczoną datą przetargu w Ka­
sie Stacyjnej na Dworcu Zachodnim. Pojazdy 
można oglądać w dni powszednie w godz. 10 
do 14. w Samochodowni po uprzednim zgło-
szeniu się u kierownika. 47318g

Komunika}
Rada Wydziału Ogólno-Ekonomicznego Wyż­
szej Szkoły Ekonomicznej w Poznaniu podaje 
do wiadomości, że dnia 15 kwietnia 1980 roku, 
o godzinie 11, w Klubie WSE — II piętro, 
uL Marchlewskiego 146/150 odbędzie się pu­
bliczna dyskusja nad rozprawą doktorską 
z. prof. mgr. Zygmunta Szymczaka, pt.: ..Złoty 
w gospodarce Polski w latach 1924—1939”. Pro 
motor: prof. dr Jan Zdzitowiecki. Referenci: 
prof. dr Wacław Fajans, doc. dr Zbigniew Jaś­
kiewicz. Z pracą i opiniami referentów można 
się zapoznać w Bibliotece Głównej WSE — Czy 
telnia pracowników nauki. Wstęp wolny. K2089

Poszukuję pożyczki 6.000 
zł. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 46929g.
Podróżujący handlowiec 
przyjmie przedstawiciel­
stwo. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 46943g.

Odlewnia żeliwa w Pnie­
wach, ulica Wolności 14, 
tel. 18, przyjmie zamówię 
nia na żeliwo szare i mo-
dyfikowane. 47037g
Poszukuję dostawcy pi­
jawek lekarskich. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 47041g.

Wielebnemu Duchowieństwu, szczególnie Ks. 
Prałatowi Frankiewiczowi, Powstańcom Wlkp,, 
Dyrekcji, Lekarzom i Pracownikom Sanatorium 
Przeciwgruźliczego w Kowanówku, Kolegom 
Aptekarzom, wszystkim Znajomym i Przyja­
ciołom za oddanie ostatniej przysługi w pogrze­
bie, śp. •

mgr. farm. Andrzeja Michalskiego 
oraz za okazane szczere dowody współczucia, 
złożone wieńce i kwiaty

serdeczne „Bóg zapłać"!
składają

Poznań, ulica Kasprzaka 42.
SIOSTRY

47350g

Dnia 1 kwietnia 1960 r. zmarła, nasza droga, 
kochana siostra, szwagierka i ciocia, śp.

Anna Jahns
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 5 brn.. o go­

dzinie 11,10 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
RODZINA

47372g

Dnia 2 kwietnia 1260 r. po ciężkich cierpie­
niach zmarł. opatrzony Sakramentami św., mój 
ukochany mąż, ojciec, przeżywszy lat 82, śp.

Aleksander Kozłowski
Pogrzeb odbędzie się w środę, 6 bm„ o go­

dzinie 11,30 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
W głębokim smutku pogrążona 

ŻONA Z CÓRKĄ
474O0g
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Zi Opery

Premiera 
„Komendanta Paryża“ 
Opera jest to sztuka dla mas — sztuka, która z na­

tury rzeczy musi paktować z publicznością, zapeł­
niającą có wieczór tysiąc miejsc na sali. Kompo­

zytorzy współcześni piszą często eksperymentalne symfo­
nie lub kwartety dla wykonania jednorazowego, -dHa 
jednowieczorowej dyskusji w garstce melomanów z na­
dzieją, że „może przyszłe pokolenia ocenią właściwie 
wysiłek twórczy”...

Inna sprawa, że takie kom 
pozycje zalegają często po­
tem szuflady biurka autora 
lub — wydrukowane — wy­
pełniają latami magazyny 
księgarni. Za to do teatru 
operowego chodzą wszyscy: 
uczniowie szkolni i ekspe­
dientki, chłopi, robotnicy i u- 
rzędnicy, profesorowie uni­
wersytetu i kolejarze. Cho­
dzą po szczerze i zrozumiale 
przemawiającą sztukę, po my­
śli muzyczne czyli melodie, 
które można jakoś uchwycić, 
zapamiętać, a nawet zanucić 
wychodząc z teatru. Świetnie, 
jeśli do te^o wszystkiego do­
pasuje się walor wartościowe­
go. dobrze zbudowanego li­
bretta. Choć podkreślam: nie 
to w operze stanowi najważ­
niejszy czynnik!

Po błyskawiczną akcję wę­
drujemy do kina. Na wzorowy 
dramat — do zwykłego teatru. 
Do opery idzie się przede 
wszystkim po muzykę. I cóż 
z tego, że ,,Bal maskowy” lub 
„Cyganeria” mają słabe i 
rozwlekłe teksty, podczas, gdy 
wszystkie minusy tekstu z 
nawiązką rekompensuje ge­
niusz melodyczny Verdiego i 
Pucciniego. Ale czy wartościo­
we dzieło operowe to koniecz­
nie przeszłość? Czy nie ma 
w czasa ch współczesnych przed 
stawień operowych łubianych 
i rozumianych przez publicz­
ność masową? Naturalnie są. 
Wielkie sukcesy odnosi na 
tym polu grupa kompozyto­
rów radzieckich. angielski 
Britten. Pizetti (Włodhy), Me- 
notti (USA) kilku utalentowa­
nych autorów francuskich 
(np. Milhaud), szwajcarskich 
i niemieckich.

Oczywiście, napisanie tak 
potężnej machiny jak 

opera wymaga od kompozyto­
ra nie byle jakiego rozmachu i 
doświadczenia. Trzeba mieć 
wiele wyrozumiałości, ocenia­
jąc nową premierę w naszym 
Teatrze Wielkim, czyli „Ko­
mendanta Paryża” Witolda 
Rudzińskiego. Jest to bodaj

formalny opery dawnego ty­
pu. Tedy ucieka ciągle od 
płynu5 cjszej frazy melodyj­
nej.

Mowy nie ma, by przecięt­
ny słuchacz mógł tu uchwycić 
choćby jakiś jeden wyrazistszy 
temat muzyczny. Razi dziw­
na monotonia nastroju gdzie 
od początku do końca domi­
nuje zgiełk wojskowy lub su­
chy patos recytacji Dąbrow­
skiego. Muzyka Rudzińskiego 
nie przylega do bohaterów 
dramatu. Nie charakteryzuje 
ich postaci. Nie jest dostate­
cznie giętka, zmienna i komu­
nikatywna. Kompozytor traci 
już kontakt z audytorium po 
pierwszym obrazie.

W sumie daje widowisko o 
charakterze bardziej filmowo- 
ilustracyjnym niż teatralno- 
operowym. Rzecz jasna, że 
z całości wyłowić można kil­
ka fragmentów muzycznie cie- 
kav;szych (jakiś jeden antrakt 
symfoniczny oraz „opłakiwa­
nie Ludwika” w V obrazie). 
Ale tego dobrego znajdujemy 
zbyt mało. Nie można oprzeć 
się wrażeniu, że odpowiedzial­
ny temat „Komendanta Pary­
ża” podźwignąłby dopiero 
mistrz na miarę Mussorgskie- 
go lub Wagnera.
/ A perę Rudzińskiego starał 

się (o ile możności) ura­
tować inscenizator W. Bregy 
przez wyjątkowo pomysłową 
reżyser5^, często puszczając w 
ruch scenę obrotową, wyko­
rzystując efektowne masy chó 
ru i statystów. Dyrygent A. 
Wicherek usiłował ożywić 
partyturę szybkimi, urozmai­
conymi tempami i swym nie­
przeciętnym temperamentem 
odtwórczym. Dekoracje pro­
jektował S. Janasik (stonowane 
w kolorycie, aluzyjne, dys­
kretne). Wśród licznej obsa­
dy solistów trudno wyróżniać 
kogokolwiek. Wszyscy śpiewa­
li owe bardzo niewokalne par­
tie, usiłując jakoś wybrnąć 
honorowo z niewdzięcznego 
zadania.

Zastępca

Sukces 
poznańskich 
modelarzy

Wę Wrocławiu odbył się 
czwórmecz miast modela­
rzy szybowcowych, druży­
na Poznania wywalczyła . 
pierwsze miejsce — 22^6 i 
punktów, przed Wrocła- ' 
wiem — 1486, Ostrowem — . 
1448 i Jelenią Górą — 
1094 punkty. Indywidual­
nie zwyciężył T. Kowal 
(Poznań) 830 punktów 
przed J. Burym (P-ń) 824 
i H. Jurczewiczem (J. G.) 
— 654.

Modelarze poznańscy wy 
stąpią w dorocznych po­
pisach podczas Małej Olim 
piady „Głosu”, 8 maja br. li 

<p>

Kto chce jechać 
na mecz z HRF?

Spółdzielnia Turystyczna „Gro­
mada” organizuje wyciecz­
kę autokarem na mecz Polska — 
NRF, który odbędzie się 10 bm. 
w Łodzi. Przejazd autokarem 
w obie strony, oraz obiad wraz 
biletem wstępu kosztuje 190 zł. 
Informacji można zasięgnąć pod 
nr teł. 24-16, 515-78 i 508-87 i w 
sekretariacie „Gromady”, ul. Mi­
ckiewicza 33. (p)

Poniedzielne refleksje

Zgodnie z przewidywaniami
Na zakończenie pierwszej części rozgrywek ligowych pił­

karzy (przerwa trwać będzie do 8 maja) oglądaliśmy 
na stadionie dębieckim wielkie derby Poznania. Zawody, 
co można było przewidzieć, zgromadziły na widowni rekor 
dową ilość publiczności.

Sympatycy piłki nożnej mo 
gą być podwójnie zadowoleni: 
z dobrej gry swych pupilów 
oraz ilości strzelonych bramek. 
Siedem goli w jednym spot­
kaniu, to na boiskach poznań 
skich rzecz wprost niezwykła!

Po co ta przerwa?
Hiesiąc przerwy po czte- 

rech pierwszych kolej­
kach rozgrywek jest chyba 
jakimś nieporozumieniem. 
Rozumiem, że trzeba rozegrać 
spotkania międzypaństwowe z 
Niemcami (18 bm) i Szkocją 
(4 maja), lecz w tym celu 
wystarczyłoby przełożyć kilka 
(lub wszystkie) spotkań I li­
gi. II liga mogłaby z powo­
dzeniem grać dalej.

W Toto-Lotku
wylosowano w niedzielę na 
stępujące numery: 16 (ko­
larstwo), 17 (łucznictwo), 
21 (piłka wodna), 29 (rzut 
dyskiem), 37 (sporty moto­
rowodne), 48 (żeglarstwo) 
oraz dodatkowo 33 (skok 
wzwyż).

Zamiarze 
jaz

Promienie słoneczne zwabiły 
w niedzielę najodważniejszych 
żeglarzy na wody kierskiego 
ośrodka. Wypłynęli już na 
swych jachtach zawodnicy Lu­
dowego Klubu Sportowego, 
Jacht Klubu Wielkopolski, i 
Ligi Przyjaciół Żołnierza. W 
szałasach trwają przygotowa­
nia łodzi do sezonu, którego 

otwarcie nastąpi 24 bm.
Na zdjęciu, reprezentant LKS 
— B. Knasiecki. zdradza przy­
szłym regatowcom tajniki ma­

newrowania żaglem.
Fot. — K. Przychodzki

Przerwa bardziej celowa 
byłaby w czerwcu, kiedy 
wysoka temperatura daje 
się piłkarzom porządnie we 
znaki.
Obecnie piłkarze nie są je­

szcze zmęczeni czterema za­
ledwie kolejkami rozgrywek; 
przerwa moż-e nawet prze­
szkodzić utrzymaniu dobrej 
formy. Lech na przykład trak 
tuje kwiecień zupełnie ulgowo. 
10 bm w Poznaniu spotka się 
ze Stalą Rzeszów, a 24 roze­
gra rewanż w Rzeszowie. 
W święta Lechici będą odpo­
czywali. 1 maja 9 zawodni­
ków jedzie z reprezentacją 
Poznania do Cottbus, 8 maja 
— mistrzowskie spotkanie w 
Gorzowie, potem wyjazd na 
dwa męczę do NRD.

Przez półtora miesiąca nie 
zobaczymy Lecha w ani jed­
nym interesującym lub waż­
nym spotkaniu!

Gratulujemy!
IZ- oszykarzom Warty, którzy 

wraz ze Społem Łódź za­
kwalifikowali się do I ligi, 
jeszcze raz serdecznie gratu­
lujemy. W przyszłych mistrzo 
stwach Lech będzie miał zno­
wu miejscowego partnera.

Niestety, akademicy poznań 
scy nie uzyskali awansu. Na 
pocieszenie jednak koszykarki 
AZS w przedostatniej rundzie 
rozgrywek o wejście do I li­
gi wysunęły się na pierwsze 
miejsce. Jeśli akademicy wy­
grają w niedzielę u siebie^z

Olsza Kraków, w przyszłym 
roku w 8-drużynowej I iid2e 
żeńskiej Poznań będzie repre 
zentowany przez trzy ze. 
społy.

Bez rewelacji
Dez rewelacji minęły mistrzo 

stwa bokserskie okręgu. 
W boksie poznańskim trwa 
nadal wielki impas. Świadczy 
o tym fakt uczestniczenia w 
mistrzostwach jedynie 44 za­
wodników; nadal nie widać 
nowych talentów.

Zapaśnicy poznańscy, któ­
rzy walczyli w Warzawiewmi 
strzostwach Polski, zajęli zgod 
nie z przewidywaniami trze­
cie miejsce za Warszawą i 
Katowicami. Zespołowo nie 
ma żadnego postępu w stosun 
ku do roku ubiegłego. Tytuł 
mistrzowski przywozi w wa­
dze półciężkiej Broda, a wice 
mistrzowski — Wallicht. Je­
dyne trzecie miejsce dla Po­
znania wywalczył w wadze 
średniej — Dragan.

Marek Wierzchowski

Od przodownika 
do outsidera

PIŁKA NOŻNA
I LIGA

Łódzki KS — Legia 0:0 
Stal — Lechia 2:1
Odra Górnik 4:1

Wisła — Polonia Bydg. 2:0
Ruch.

Gwardia —
1. Legia (1)
2. Wisła (3)
3. ’Stal (4)
4. Odra (9)
5. Ruch (8)
6. Łódzki KS (6)
7. Polonia Byt.
8. Pogoń (5)
9. Górnik (7)

10. Gwardia (2)
11. Polonia Bydg.
12. Lechia (11)

Polonia Byt. 1:0
Pogoń

(2)

(10

4
4
4
4
3
4
4
4
4
3
4
4

6:2
5:3
4:4
4:2

4:4
4:4

2:4
2:6
1:7

6:2 
8:4 
6:2 
6:4 
5:4
4:4 
4:4 
5:5 
4:9 
1:3
2:8
3:6

II LIGA — grupa
Polonia — Śląsk 
Arkonia —■ Warta

północna
1:3
2:1
0:0Poionia — Calisia 

Zawisza — Unia Gorzów
Lech — Olimpia 
Bałtyk — Unia

1. Siąsk (1)
2.
3.

5.

Lech (2) 
Zawisza (3) 
Arkonia (4) 
Bałtyk (6)

Racibórz
8:0
8:0
6:2

6:2

druga z kolei opera tego au-1 
tora (po „Janku muzykancie”). 
Przecie sam Verdi napisał 
kilkanaście słabszych pozycji, 
nim mu się zaczęło udawać 
coś wartościowego („Rigolet- 
to”). Czyli że należy od­
nieść się z szacunkiem do wy­
siłku polskiego autora, którj’ 
ambitnie zamierzył się na 
wielką rzecz. Sięgnął po tak 
frapujący temat, jakim są 
dzieje Komuny Paryskiej.

Moment historyczny był 
wstrząsający. Krwawo tłumio­
ny zryw proletariatu fran­
cuskiego stał się niejako no­
wym, tragicznym powstaniem 
polskim, pod wodzą Jarosława 
Dąbrowskiego, walczącego o 
wolność i socjalizm. Libretto 
Tadeusza Marka, oprócz kil­
ku scen rewolucyjno-batali- 
stycznych, niestety, nie ma 
w sobie wiele teatralności. 
Wątły i za mało rozbudowany 
jest dramatyczny konflikt. 
Blada i papierowa charakte­
rystyka postaci.
VI7 I obranie zrazu nie sły- 
’ ’ chać w ogóle o co cho­

dzi (o ile ktoś wcześniej nie 
zaglądnął do programu). So­
liści śpiewają swoje recitati- 
wy zagłuszani . bez przerwy, 
przez jaśkową instrumenta- 
cję, gdzie dominuje „blacha” 
i perkusja. Rudziński boi się 
jak ognia posądzenia o eklek­
tyzm czyli artystyczne wstecz- 
nictwo. Pragnie koniecznie 
przełamać konwencjonalizm

Kwiecień

5
wtorek

Imieniny 
Wincentego 

Ireny

Słońce: 
wsch.: 5.20 
zach.: 18.33

Teatry
W POZNANIU:

OPERA — ul. Fredry — g. 19 — 
„Straszny Dwór” (koniec około 
g. 22)

POLSKI — ul. 27 Grudnia — g. 
19 - „Śmierć Komiwojażera” (ko 
nieć około g. 22)

NOWY — ul. Dąbrowskiego — g. 
19 — „Nie ma sprawiedliwych” 
(koniec około g. 21.45

OPERETKA — ul. Niezłomnych — 
g. 19 — „Fajerwerk” (koniec o- 
koło g. 21.45)

Scena z II aktu operetki „Fajer­
werk”

SATYRY — nieczynny
MARCINEK — ul. Armii Czerwo­

nej —- g. 11 — „Tygrys tańczy 
dla Szu - Hin” 

/
W WOJEWÓDZTWIE:

KALISZ — ./Uczeń diabla” 
SIERADZ — „Kocham, kocham”

6: Calisia (7)
7. Olimpia (5)
8. Unia Racibórz

4:4

(8)

Sprawdziany — konstrukcja 
i obliczenia — E. Krawczuk, 
A. Ankiewicz str. 260 zł 30. 
Książka przeznaczona jest dla 
konstruktor/>w sprawdzianów. 
Materiały tu zawarte oparto 
na obowiązujących Polskich 
Normach.

Kina
W POZNANIU i W POWIECIE

APOLLO •— ul. Ratajczaka — g. 10, 
12.30, 15.30, 18, 20.30 — „Jeździec 
znikąd” (USA 14 1.)

BAŁTYK — ul. Roosevelta — g. 
15.30, 18, 20.30 — „Pieśń purpuro 
wego kwiatu’’ (szwedz. 18 W

CZTERNASTKA — ul. Swierczew 
skiego — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20 — „Miejsce na ziemi” (polski 
16 1.)

DOM KULTURY MO — ul. Grun­
waldzka — g. 15, 17.30, 20 — „U- 
lica hańby” (japoń. 16 1.)

HUTNIK — (Antoninek) — nie­
czynne

MUZA — ul. Armii Czerwonej — 
g. 10, 12.30, 15, 17.30, 20 — „Wiatr 
w oczy” (radź. 16 1.)

MALTA (Środka) — g. 16, 18, 20 — 
„Przystanek na peryferiach” 
(czeski 18 1.)

MINIATURKA — ul. Chełmońskie 
go — g. 15.45, 18, 20.15 — „Skarb” 
(pols.:i 10 1.)

OSIEDLE (Dębiec) — g. 16, 18, 20 
— „Szerszeń” (radź. 12 1.)

PANCERNIAK (Golęcin) — g. 17.30, 
20 — „Życie nie przebacza” (rum. 
18 1.)

PIAST (Starołęka) — nieczynne 
RTALTO — ul. Dąbrowskiego —

g. 10.30, 13, 15.30, 18, 20.15 — „Mil 
cząca Gwiazda” (polsko-niem. 
12 1.)

RUSAŁKA (Swarzędz) — nieczyn­
ne

SCALA — ul. Krauthofera — g. 
16, 18, 20 — „Ślad wiedzie w noc” 
(NRD 16 1.)

TARGOWE — ul. Świerczewskie­
go — g. 17, 19,30 — „Winchester 
73” (USA 12 1.)

TĘCZA (Wilda) — g. 16, 18, 20 — 
„Dzieje miłości” (franc. 16 1.)

WARTA — ul 27 Grudnia — g. 10, 
12.30 — „Ro^tcaz zabić”, g. 16 — 
„Ucieczka skazańca” seans zam. 
g. 19 — „Ucieczka skazańca” 
seans otwarty z prelekcją

WOJSKOWE — ul. Polna — g. 17, 
19.30 — „Błękitna strzała” (radź. 
16 1.)

WRZOS (Mosina) — g. 17 „Bajki”, 
g. 18 — „Sobotni wieczór” (jug.
16 1.), g. 20 — „W rytmie rock 
and roiła” (ang. 16 1.)

WCZASOWICZ — nieczynne
ZNICZ (Żabikowo) — g. 19.30 — 

„Główna wygrana” (czeski 14 1.)
FOTOPLASTIKON — ul. Armii 

Czerwonej — „Londyn 1959”
W WOJEWÓDZTWIE:

GNIEZNO — Lech. „Małe drama­
ty” .Polonia: „Okno na podwórze”' 
KALISZ — S.ylowe: „Ludzie z 39 
brygady”, Wolność: „Żołnierskie 
serce”, Syrena: „Cień”; LESZNO 
— Panorama: „Gdy kwitną pier­

wiosnki”; OSTRÓW — Roma: „Ty

siąc talarów”, Słóńce: „Bądź 
moim synem”; PIŁA — Iskra: 
„Wujaszek Jacinto”; Lotnik: „Głó 
wna wygrana”

Radio
PROGRAM I

5.50 — Gimnastyka; 6.10 Muzyka 
poranna; 6.57 — Omówienie audy 
cji szkolnych i oświatowych; 7.10— 
Skrzynka poszukiwania rodzin 
PCK; 7.15 — c: d. muzyki poran­
nej 7.45 — Audycja dla dzieci star 
szych „Błękitna sztafeta”; 8.06 — 
Przegląd prasy; 8.15 c. d. muzyki 
porannej; 8.35 — Muzyka i Aktual 
ności; 9.00 — Audycja dla klasy 
VII „Latarnik” nowela Henryka 
Sienkiewicza; 9.30 — Melodie na 
organach; 9.40 — Dla przedszkoli 
audycja słowno-muzyczna „Przed­
szkolny ogródek”; 10 — Koncert 
poranny w wykonaniu Orkiestry 
Rozgłośni Wrocławskiej P. R. pod 
dyrekcją Michaleka; 10.30 — Mu­
zyka operowa; 12.04 — Audycja z 
cyklu: Ludowe Zespoły Regional­
ne; 12.20 — Ferenc Szabo: „Wspom 
nienie ” — suita; 13.00 — Audy­
cja dla klas V, VI i VII pt. „Po 
konkursie chopinowskim”; z cyklu 
„koncerty szkolne”; 13.30 — Dla 
młodzieży szkolnej reportaż pt. 
„W krainie wielkich cząsteczek”; 
13.50 Fischer: Uwertura tanecz­
na; 14.05 — Pieśni Bixio śpiewa A- 
leksander Hernes — tenor; 14.20 — 
Koncert Orkiestry Mandolinistów 
Łódzkiej Rozgłośni Polskiego Ra­
dia pod dyrekcją E. Ciukszy; 15.05 
— Piosenki polskie; 15.30 — 
Józef Haydn: Symfonia A-dur Nr 
64; 16.15 — Gra zespól J. Wasiaka; 
16.35 — Radiowy poradnik języko­
wy w oprać, pyfof. Doroszewskie­
go; 16.45 — „Kurtyna w górę” aud. 
dla amatorskich teatrów świetli­
cowych; 17.15 — Radiowi7 kurs na 
uki języka rosyjskiego — lekcja 
51; 17.30 — Z życia Związku Ra­
dzieckiego; 19.05 — Tydzień Mu­
zyki Węgierskiej — „Sylwetki kom 
pozytorów — Bela Bartok”; 20.30 
— Śpiewa Państwowy Zespół Pie­
śni i Tańca „Mazowsze”; 21.00 — 
Teatr Młodego Słuchacza „Z prze 
szłości” — tryptyk dramatyczny 
M. Konopnickiej; 22.30 — Gra Or­
kiestra Taneczna Polskiego Radia 
— dyryguje E. Ciuksza;

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, <4, 16, 18, 
20, 23.

PROGRAM II (Poznań)
6.50 — Gimnastyka; 7.15 — Audy­

cja dla dzieci starszych „Błękitna 
sztafeta”; 7.50 — c. d. muzyki po­
rannej; 8.15 — Radiowy kurs na­
uki języka angielskiego — powtó 
rżenie lekcji 51; 8.36 — Przegląd 
prasy; 8.45 — Wolfgang Amadeusz 
Mozart: 6 Tańców Niemieckich 
KV. 586; 9.00 — Wesołe melodie i 
piosenki; 11.00 — Gra Polska Ka­
pela Feliksa Dzierżanowskiego — 
przyśpiewki w wykonaniu Jana 
Ciżyńskiego; 11.30 — Muzyka; 15.10 
— Suity rozrywkowe; 15.30 — Dla 
dzieci odcinek 8 powieści fanta­
stycznej Zofii Kossak pt. „Topsy 
i Lupus”; 16 — Igor Strawiński: 
Muzyka do baletu „Pocałunek nóż 
ki”; 17 — Na fali melodii; 18.08 — 
Melodie taneczne; 18.35 — Muzyka 
i Aktualności; 19.05 — Uniwersytet 
Radiowy — cykl: „Problemy II 
Rzeczypospolitej” audycja pt. „Jed 
niodniowi milionerzy”; 19.15 — 
Audycja poetycka; 19.45 — Gra 
Orkiestra Taneczna; 20 — UTWO­
RY PALESTRINY — śpiewa chór 
Chłopięcy i Męski przy Państwo­
wej Filharmonii w Poznaniu pod 
dyr. Stefana Stuligrosza; 20.20 — 
Tydzień Muzyki Węgierskiej — 
Węgierska muzyka taneczna; 21.27 
— Kronika sportowa i wyniki To­
talizatora Sportowego; 22.00 — Da­
wne melodie; 22.25 — Muzyka ta­
neczna: 23.30 — Muzyka taneczna.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.04, 15.00, 17.30, 19.00, 21.00, 23.50.

Telewizja
POZNAŃSKA \ \

Nieczynna.

Wąstawp
CBWA — St. Rynek — g. Ib—18 — 
.wystawa rzeźby A. Szapoczni- 
kow.

KLUB „FAFIK” — pl. Curie-Skło- 
dowskiej 7^ tg. 18—21 — wystawa 
fotografiki A. Polakowskiego.

f
Dyżury pełnią
PAŃSTWOWY SZPITAL KLINICZ 

NY IM. PAWŁOWA (chirurgia - 
interna)

APTEKI: Mickiewicza 22, Alfreda 
Lampego 2, Dzierżyńskiego 107, 
Matejki 1, Głogowska 146, Głów­
na 53.
Spółdzielcze dyżury lekarskie i 
dentystyczne — Głogowska 16, 
tel. 620-00 codziennie od 18 do 6 
rano, w święta od 15.

9. Unia Gorzów (9)
10. Polonia W-wa (11)
11. Polonia Gdańsk (10)
12. Warta (12)

II LIGA —
Górnik Rad.

2:6
2:6
1:7
1:7

5:2
0:0
18:2
13:3
9:2
5:3
3:4
3:10
4:7
4:7
2:7
1:5
2:8
2:8

grupa południowa

Naprzód — Concordia 
Stal Mielec — Legia
Wawel Kraków
Piast

Unia Tarnów

Stal Rzeszów
Garbarnia

Wawel Wirek — Cracoyia

1. Cracoyia
2. Unia Tarnów
3. Stal Mielec
4. Górnik Radlin
5. N aprzód Lipiny

7:1
6:2
5:3

6. Sial Rzeszów
7. Legia Krosno
8. Piast Gliwice
9. Wawel Wirek

10. Concordia Knurów
11. Wawel Kraków
12. Garbarnia

4:4 
4:4
3:5
3:5
2:6
2:6
2:6

LIGA POZNAŃSKA
Polonia P-ń Kolejowy KS

Górnik — Polonia L. 2:1

1:1 
0:1 
3:0 
0:1
0:0 
0:0
8:4
3:1
6:3
8:8
4:3

2:4
7:6
5:6
3:5

1:4

2:1

Obra — Zjednoczeni 1:0
Prosną — Dyskobolia 3:5 

Rawicki KKS — Grunwald 1:2 
’■ Koło 4:0Polonia N. T. — Olimpia

1. Dyskobol i a (1)
2. Obra (2)
3. Zjednoczeni (3)
4. Górnik (5)

Polonia L. (4) 
r, Polonia N. T. 
7. Grunwald (8)

(6)

8. Rawicki KKS (7)
9. Polonia P-ń (12)

10.
11.
12.

1.

Olimpia Kolo (3)
Kolejowy KS (10)
Prosńa (11)

4
4
4
4
4
4
4
4
4
4
4
4

8
8
6
6
4

4
2
2
2
1
0

12: 4
11: <

6: 4
4: 5
6: 5
8: 3
8: 8
6: 6
3: 6 
4:12
2: 7 
8:14

I LIGIO WEJŚCIE DO 
KOSZYKÓWKI ŻEŃSKIEJ

Spójnia AZS 46:48
Olsza — Warszawianka

AZS Poznań
2. Oisza Kraków
3. Spójnia Gdańsk
4. Warszawianka

BOKS
MISTRZOWIE

5
5

8
8
7
7

63:45
238:247 
255:229 
247:247 
251:268

OKRĘGU
Pluciński 

kogucia — R- Staniszewski 
piórkowa — Wł. Kałużny 
lekka — J. Siastacz 

w. lekkopółśred. - J. SobolewsK 
waga póisrednia - R. Jakubowski 
waga lekkośred. — M. Kaczmarek 

średnia — H. Kubasik 
półciężka — K. Dudzik 
ciężka — T. Grzelak

waga

waga

waga 
waga 
waga

E.


